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3 Przegląd Polityczny. 


_ Agitacye wyborcze w Czechach już się rozpoczęły. 

Mężowie zaufania obu stron zbierają się już na 
wspólne narady i obmyślają plan kampanii. Va- 
terland donosi, że konserwatywni zamierzają pro- 
ponować 'wiernokonstytucyjnym kompromis. 


W. parlamencie niemieckim odbywa. się teraz 
dyskusya nad ubezpieczeniem robotników na przy- 
padek choróby. Kwestya, czy ustawa rozciągać 
się. ma także do robotników wiejskich, stanowi 
główny punkt sporny. 

W kołach parlamentarnych berlińskich, które 
w bliskich stosunkach z rządem zostają, obiegała 
w tych dniach wiadomość, że odpowiedź sekreta- 
rza stanu Jacobiniego na propozycye rządu pru- 


_ skiego w ostatniej nocie Schloezera zawarta, jest 


4 


e 


pal. 


odmowną, i ze skutkiem tego rząd pruski przed- 
sięweźmie z własnej inicyatywy rewizyę ustaw 
majowych. Rewizya ta ma być w takim duchu 
dokonaną, że system prewencyjny ma być zastą- 
piony systemem represyjnym t. j., że rząd zrze- 
knie się wpływu swego i prawa veto co do ob- 
sadzania posad duchownych, a natomiast obostrzy 
' kary na niezastosowanie się duchownych do po- 
stanowień nowych ustaw. 

W twierdzeniu tem trudno zrozumieć, w ja- 
ki sposób system represyjny, który już dotąd 
przekraczał wszelkie znane w świecie cywilizo- 
wanym granice, i którego szkodliwość uznał sam 
rząd, ma być jeszcze bardziej obostrzonym. Za- 
chodzi zresztą pytanie, czy rząd w obecnym skła- 
dzie sejmu pruskiego znalazłby większość, popie- 
rającą jego zamiary. ku 

. Berlińska Post podaje jako pogłoskę, która jej 
zdaniem może jednak być prawdopodobną, że 
w czasie pobytu Cesarza niem. w Gastein, dokąd i 
ks. Bismark ma się udać, żjadą na odwiedziny ce- 
sarz Austryacki i król Humbert. Pierwszemu z nich 
ma towarzyszyć Kalnoky, drugiemu Mancini. — 
Byłby to więc formalny zjazd sprzymierzonych 
z sobą monarchów, któremu obecność wszystkich 
trzech ministrów spraw zewnętrznych nadawała- 
by. doniosłe polityczne znaczenie. 

Wiadomość tę powtarzamy na odpowiedzial- 
ność zacytowanego dziennika. : 


Nordd. Allg. Zig, opierając się na odebranych 
listach, donosi, że książę Aleksander (bułgarski) 
skorzysta zapewne z pobytu swego w Moskwie, 
aby sie wyswobodzić z pod „opieki* jenerałów 
Kaulbarsa i Sobolewa. Wiadomość ta, w łamach 
Nordd. Ally. Ztg, jest dosyć znaczącą. 

Niektóre dzienniki rosyjskie, a między niemi 
Nowosti donoszą, że dotychczasowy. ambasador 
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francuski admiral Jaurés zamierza podaé sig do 
dymisyi i utrzymują, że w takim razie zastąpił- 
by go prawdopodobnie p. Waddington. 

Wobec dotychczasowych doniesień, pochodzą- 
cych z dobrego źródła, że p. Waddington 'prze- 
znaczonym jest na ambasadora w Wiedniu, wia- 
domości podane przez dzienniki rosyjskie nie mia- 
łyby żadnego znaczenia, gdyby ich nie powtarzała 
Nordd. Allg. Złg z dodatkiem, że do ocenienia, 
która ze sprzecznych wiadomości o przeznaczeniu 
p. Waddingtona na jedną lub drugą posadę jest 
prawdziwą, 
podstawy. 


Francuski dziennik urzędowy Journal officiel 
ogłasza dekret prezydenta Rzeczypospolitej, za- 
wierający ratyfikacyę ugody austryacko - francu- 
skiej względem traktatu handlowego. Konwencya 
z dnia 7go listopada 1881 r., której moc obowią- 
zująca ustała już 10 maja r. b., przedłużoną zo- 
stała aż do 29go lutego 1884 r., a w ciągu tego 
czasu toczyć się będą rokowania o nowy traktat 
handlowy. 

Akcya wojenna eskadry francuskiej przeciw 
Madagaskarowi już się rozpoczęła. Zajęcie miejsc 
nadbrzeżnych uskutecznionem zostało przy pomo- 


powania ku środkowym częściom wyspy, a wten- 
czas okaże się dopiero, czy wysłana ilość wojska 
wystarczy do osiągnięcia zamierzonych celów. 


Jak donoszą do Daiły News, zamierza sułtan 
powołać dotychczasowego posła tureckiego w Ber- 
linie,'Saida baszę, na wielkiego wezyra, a miejsce 
dotychczasowego ministra wojny Osmana baszy 
ma zająć Hussein Husni. 
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- Program banku krajowego. 


($$) Narady nad emissyą listów zastawnych ban- 
ku krajowego, o czem w poprzednim liście pisa- 
łem, stanowiły ostatni już okres w pracy przygo- 
towawczej około aktywowania tego zakładu. Obe- 
enie rezultat tych narad zostanie ujęty w formę 
specyalnych przepisów. Dział ściśle bankowy 
otwarty zostanie przed emissyą listów zastawnych 


li zapewne już wkrótce pojawi się w tej mierze 


urzędowe ogłoszenie. 

Co dotąd pisano o planach i zamiarach dy- 
rekcyi banku krajowego, miało tylko charakter 
mniej lub więcej dokładnych informacyj prywa- 
tnych, z których niejedna lekkomyślnie pochwy- 
cona irozgłoszona, dawała czasem pochop do naj- 
fałszywszych wniosków i przypuszczeń. W parze 
z błędną lub niedokładną informacyą szła często 
niepojęta, a tak jawna złośliwość i nieżyczliwość 
pewnych kół, dla których jakby solą w oku jest 
ta instytucya krajowa, chociaż wypowiada ona 
walkę tylko wyzyskiwaczom niezdrowych stosun- 
ków kredytowych, a tem samem skupić około sie- 
bie powinna wszystkich ludzi dobrej woli. Takich 
uprzedzonych krytyków przekonać i pouczyć mo- 
że chyba dopiero skutek dotykalny. Chodzi je- 
dnak o to, żeby Koła nietylko nieuprzedzone, lecz 
owszem wyczekujące akcyi banku krajowego z ży- 
czliwą dlań cierpliwością, wiedziały autentycznie, 
czego mogą oczekiwać, w czem i w jakim kie- 
runku dyrekcya banku liczy na współdziałanie 
ogółu? Autentyczną odpowiedź na powyższe py- 
tanie daje pismo, wystosowane do Wydziału kra- 
jowego przez naczelnego dyrektora p. Antoniego 
Wrotnowskiego. Jestto program, który p. Wro- 
tnowski składa : w. przededniu przystąpienia do 


nie ma dotychczas żadnej pewnej) 


„Kraków, 27 Maja — Niedziela. E 


| 
g 


cy dział okrętowych z wielką łatwością. Większe4 Rolnictwo jest w naszym kraju główną podsta- 
trudności powstać jednak mogą w czasie bogactwa narodowego, .a zarazem najważniej- 
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czynu Wydziałowi krajowemu, jako : zwierzchni- 
czemu kierownikowi banku krajowego, jako. za- 
stepey Sejmu, który zakład ten stworzył i pod 
swoją wziął opiekę. ; 

Oto dosłowne brzmienie tego pisma : 


Wysoki Wydziale krajowy! 


„Podniesienie ogólnego dobrobytu, a więc nada- 
nie rozwoju rolnictwu, przemysłowi i handlowi, 
jest niewątpliwie jednem z ważniejszych zadań 
bieżącej chwili. ~< EN 

Pojmując doniosłość tego zadania, kraj — za 
pośrednictwem legalnych swych organów aufono- 
micznych, utworzył instytucją, groszem publicznym 
wyposażoną, mającą obecnie rozpocząć swą dzia- 
łalność. Chwila ta wkłada ra mnie obowiązek 
uwydatnienia, w jaki sposób bank krajowy może 
na ów rozwój wpływać, jaki w powyższem zada- 
niu przyjmować udział, i w jakim zakresie ocze- 
kiwaniom. ogółu czynić zadosyć. Mam przeto za- 
szczyt przedstawić wys. Wydziałowi krajowemu 
poglądy, które zamierzam wprowadzić w czyn, 
przy nadawaniu kierunku działalności banku kra- 
jowego. 


T; 


szym z czynników warunkujących ogólny dobro- 
byt całego społeczeństwa krajowego. Rozwój rol- 
nictwa stał się zaś najistotniejszem z zadań bie- 
żącej chwili, skoro, jak powszechnie wiadomo, 
utrzymanie się przy ojczystym zagonie jest rze- 
czą z kazdym: dniem dla rolnika trudniejszą. Z tych 
bezwątpienia względów statut banku krajowego 
polecenie swe, odnoszące się do rolnictwa, na pierw- 
szem postawił miejscu, a nawet uroczyście ogło- 
sił, że cały kraj gwarantuje wykonywanie zobo- 
wiązań tegoż banku, wynikających z emisyi li- 
stów zastawnych. j 

Rolnietwu, tak samo jak każdej innej działal- 
ności w dziedzinie ekonomicznej, żadna instytu- 
cya nie jest w możności nadać rozwoju bezpo- 
średniego, skoro on od pracy i usiłowań całego 
stanu rolniczego jest wszędzie zawisłym. Na roz- 
wój rolnictwa bank krajowy może oddziaływać 
jedynie pośrednio przez polepszanie warunków, 
wśród „których praca ta ma być podejmowaną, 
aby ją czynić łatwiejszą i skuteczniejszą. Tymi 
zaś warunkami są: taniość kredytu rzeczo- 
wegó i powiększenie dzisiejszej produk- 
cyjności ziemi. i 

Jakoż dzisiejsza reńtowość gospodarstw rolnych 
jest znacznie niższa od stopy procentowej, placo- 
nej wierzycielom hipotecznym, procenta więc po- 
chłaniają cały dochód rolnika, chociażby pożyczka 
hipoteczna nie wyczerpywała całej wartości ma- 
jątku, na którym jest zabezpieczoną. 

Podjęcie wszelkich możliwych usiłowań w celu 
uczynienia kredytu rzeczowego tańszym, 
jest właśnie jednem: z główniejszych zadań, wska- 
zanych bankowi krajowemu przez jego statut; 
praca zaś w celu podniesienia produkeyjnosei 
ziemi, tak samo jak wszędzie, musi być pozosta- 
wioną inieyatywie prywatnej. Powyższe zadanie 
banku krajowego nie jest wszakże łatwem, skoro 
szersze koła publiczności krajowej nie nawykły 
umieszczać swych zasobów w listach zastawnych; 
skutkiem czego, dla każdej znaczniejszej emisyi 
tychże listów , szukać przychodzi pomieszczenia 
jedynie w instytucyach finansowych, u bankierów 
i u samych bogaczów. Hmisye renty francuskiej 
są dlatego łatwemi, że, jednocześnie z zamożniej- 
szemi warstwami społeczeństwa francuskiego i naj- 
mniej zamożne jego warstwy, poczytując „wielką 
księgę długu krajowego za najbezpieczniejszą lo- 
kacye :oszezedzonych pieniędzy, ubiegają się o na- 


bycie renty przy każdej ogłaszanej na nią sub- 
skrypeyi. Emisye listów zastawnych w Królestwie 
Polskiem są dlatego łatwemi, że oddawna naj- 
mniej zamożni, jednocześnie z bogatszymi, przy- 
wykli umieszczać przeważnie w tychże listach to, 
co kazdorocznie zaoszczędzają. Tylko bowiem 
udział najszerszej publiczności, nie zaś mniej lub 
więcej liczne oferty samych bogaczów, .zapewnia 
wszędzie powodzenie każdej emisyi papierów kra- 
jowych i najskuteczniej oddziaływa na stopę pro- 
centową, więc kredyt publiczny czyni tańszym. 

W Galicyi dzieje się dotychczas inaczej. Ka: 
żda instytucya puszczając w obieg listy zastawne, 
nie może wprowadzać w rachubę szerszej publi- 
czności, przywykłej inaczej umieszczać swe za- 
soby; jest więc zmuszoną szukać pomocy u giełd, 
przeważnie po za własnym krajem. Ze zaś pomoc 
ta nie przychodzi darmo, więc i kredyt publiczny 
nie może stawać się tańszym. i 

To nawyknienie mniej zamożnych warstw lu- 
dności krajowej, będzie właśnie jedną z trudności 
przy emisyach listów zastawnych banku krajowe- 
go, skoro szukałby on nadaremnie tych dziesiątków 
tysięcy odbiorców dobrowolnych, które 
gdzieindziej oczekują na każdą emisyę papierów 
publicznych, mających zabezpieczenie hipoteczne. 
Nie przyjdą jej również z pomocą inne dziesiątki 
tysięcy wierzycieli hipotecznych, z których sam 
przepis ustawodastwa w. krajach tworzących Pru- 
sy, tak samo jak w Królestwie Polskiem, wytwa- 
rza liczny zastęp odbiorców, do przyjmowania 
listów zastawnych zobowiązanych. W rze- 
czonych krajach wszystkie instytucye kredytu rze- 
czowego, właśnie dlatego, że istnieją, aby ułatwiać 
spłatę długów hipotecznych, uskuteczniają tę spła- 
tę w biórze hipotecznem, pod powagą sądu, ko- 
leją wpisów hipotecznych, dając wierzycielom li- 
sty zastawne z dopłatą różnicy kursu. Ten 
rozumny przepis, nieczyniący wierzycielom żadnej 
szkody, wytwarzając liczną grupę biorących listy 
zastawne w chwili, gdy one puszczane są w obieg, 
usuwa potrzebę ogłaszania subskrypeyi i uwalnia 
instytucye kredytowe od konieczności szukania 
pomocy u potęg giełdowych. W miarę bowiem 
udzielania pożyczek, listy zastawne wchodzą w obieg 
codziennie i jednocześnie we wszystkich biurach 
hipotecznych kraju. Giełda reguluje jedynie wy- 
sokość dopłaty, jaką złożyć jest obowiązany ten, 
kto zaciąga pożyczkę, idącą na spłatę wierzycieli 
hipotecznych. Ustawodawstwo tutejsze nie daje 
podobnego ułatwienia. Nie oczekując przeto dla 
swych listów zastawnych, ani owej licznej grupy 
odbiorców dobrowolnych, ani jeszcze, li- 
czniejszej odbiorców wytworzonych prze- 
pisem ustawy, obu grup istniejących w ka- 
żdym z rzeczonych krajów, Bank krajowy przy 
emisyach swych listów zastawnych, nie będzie 
w możności odstąpić od sposobu przyjmowanego 
dotychczas przez tutejsze instytucye kredytowe. 
- Doniosłość powyższych trudności była powodem, 
że przed przystąpieniem do układania projektu 
do przepisów o udzielaniu pożyczek w. listach za- 
stawnych, poczytałem za obowiązek zbadać, czy 
nie byłoby możebnem przyswoić bankowi krajo- 
wemu ułatwienia tak wyraźnie i tak dodatnio od- 
działywające na kredyt publiczny, a których uży- 
teczność jest poświadczoną wieloletniem doświad: 
czeniem w krajach ościennych. Ułatwienia te 
wpływają na obniżenie stopy procentowej, a więc 
pomoc bezpośrednio niesioną rolnictwu, czynią 
istotnie skuteczną. Jakoż wedle znanych powsze- 
chnie danych, same długi amortyzacyjne, ciążące 
w Galicyi na samych majątkach tabularnych, prze- 
wyższają 150 milionów guldenów. Obniżenie prze- 
to dzisiejszej stopy procentowej o 1°/,, umniej- 
szyłoby ciężary rolnictwa krajowego corocznie 
przynajmniej o półtora miliona; ta zaś poważna 
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suma, zostając corocznie w kraju, nie mogłaby 
nie oddziałać dodatnio na ogólny jego dobrobyt. 
Chcąc pierwsze ze wzmiankowanych ułatwień 


wprowadzić do tutejszych stosunków kredytowych, 


zwróciłem się przedewszystkiem do szerszej ‘pu- 
bliczności krajowej, pragnąc ją przekonać, że ku- 
pując listy zastawne, opatrzone gwarancyą całe- 
go kraju, będzie swe oszczędności umieszczać 
bezpieczniej i korzystniej, niż to czyni  dotych- 
czas. Kilka przecież miesięcy nie mogło wystar- 
czyć na tak radykalną ewolucyę w pojęciach i 
w nawyknieniach mieszkańców. Przy zamierzo- 
nych emisyach listów zastawnych, Bank krajowy 
jeszcze nie może brać w rachubę szerszej publi- 
czności krajowej, chociaż rezultat ostatniej sub- 
skrypcyi na obligacye krajowe dozwala mieć na- 
dzieję, że powyższy zwrot opinii publicznej nie 
da na siebie czekać zbyt długo. 

Wprowadzenie znowu do ustawodawstwa kra- 
jowego zasad, które gdzieindziej — jak :objaśni- 
łem powyżej, zobowiązując wierzycieli hipotecz- 
nych do przyjmowania zapłaty w listach zasta- 
wnych z dopłatą różnicy kursu, na taniość kre- 


dytu rzeczowego tak dodatnio wpływają, wymaga- . 


łoby zgodzenia się wszystkich czynników prawo- 


dawczych całej monarchii. — Gdy zaś wobec — 


dotychczasowej organizacyi sądownictwa i wobec 
przepisów obowiązującego kodexu postępowania 
sądowego, wyjednanie w Radzie państwa odpowie- 


dniej noweli, nie będące rzeczą łatwą, przynio- 


słoby dla kredytu więcej na razie szkody, niż 
pożytku, — więc dalsze podnoszenie powyższej 
myśli musiałem odłożyć do chwili, w której pro- 
jekt nowej procedury cywilnej, na rozbiór w Ra- 
dzie państwa już oczekujący, stanie się obowią- 
zującem prawem. 

Gdy więc żadnego z obu wyżej wskazanych 
ułatwień krajowi przyswoić na teraz się nie da, 
nie pozostawało mi nie innego, jak zbadać: co 
mogłoby bardziej zachęcać szerszą publiczność 
donabywania listów zastawnych wśród takich danych, 
jakie każdej ich emisyi dotychczas towarzyszyły. 
Z porównania ceduły giełdy wiedeńskiej z cedu- 
Yami innych rynków pieniężnych łatwo dostrzedz, 
że pożyczki hipoteczne, udzielane w papierach pro- 
centowych połączonych z premiami loteryjnemi, są 
dla dłużnika najmniej uciążliwemi. Kapitał bowiem, 
nęcony nadzieją wygrania premii loteryjnej, po- 


się lokuje w papierach publicznych, szansy takie- 
go wygrania nieprzedstawiających. Kurs 3%, li- 
stów zastawnych austryackiego Zakładu kredytu 


serwacyi potwierdzeniem. 
Spożytkowaniu powyższego usposobienia publi- 


ne, tak silnie a tak zasadnie podnoszone przeciw 
istnieniu loteryj zwyczajnych. Każda bowiem lo- 
terya dla zbogacenia jednostki uboży tysiące, za- 
biera im bowiem owoce oszczędności i pracy; 
w każdej ogół grających bezpowrotnie traci to, 
co licząc na szczęście, losowi gry powierzył. 
Przeciwnie zaś, żaden z umieszczających swe za- 


procentu, acz poprzestaje na niższej jego stopie , 
co właśnie czyniąc pieniądz tańszym, Obraca się 


na pożytek interesu ogólnego i polepsza stosunki 


ekonomiczne całego kraju. 3 


IL. 
Nie wahałem się przeto podnosić w Wiedniu 
myśli połączenia z premiami loteryjnemi listów 
zastawnych banku krajowego, lecz z ust p. mini- 


stra finansów otrzymałem stanowczą odpowiedź, 
że każde żądanie przez tenże bank w tym kie« _ 


— n= 


OGNIEM i MIECZEM, 
POWIEŚĆ, 
przez 
| Henryka Sienkiewicza. 
any 
ROZDZIAL IV. 
(Ciag dalszy). 


Kniahini milezala przez chwile: 

_— Błuchajże mości kawalerze, musi to wszy- 
stko w tajemnicy zostać. Bohuna wyprawiem do 
Perejasławia, sami z Heleną do Łubniów zje- 
dziem, a waść uprosisz księcia, by nam prezy- 
dyum do Rozłogów przysłał. Bohun ma w pobliżu 
półtorasta semenów, z których część tu jest. Nie 
możesz Heleny zaraz. brać, bo ją odbije. Inaczej 
to nie może być. Jedźże więc, nikomu sekretu nie 
powiadając 1 czekaj nas, 

— Byście mnie zdradzili ? 
` — Byśmy tylko mogli! ale nie możem , sam to 


* widzisz. Daj słowo, że sekret do czasu utrzy- 
` masz! 


— Daję — a wy dajecie dziewkę? 
'— Bo nie możemy nie dać, choć nam Bohuna 


Tfy! tfy! mości panowie — rzekł nagle na- 
miestnik, zwracając się do kniaziów — czterech 
was jak dębów i jednego kozaka się bojąc, zdra- 


da go brać chcecie. Chociem wam winien dzie- 


kować, jednakże powiem: nie przystoi to zacnej 
szlachcie! 

— Waść się w to nie mięszaj! — zakrzyknęła 
kniahini — Nie twoja to rzecz. Co nam począć? 
Ilu waść masz żołnierzów na jego półtorasta se- 
menów ? Osłoniszże nas? osłoniszże samą Helene, 


, którą on gwałtem porwać gotów ? To nie waścina |. 
|. rzecz. 
ya 


-Jed2ze sobie do Kubniöw, a co my pocznie- 
wiedzieć, byleśmy Helenę ci przy- 


„ |przeboleć, 


— Qzyńcie, co chcecie: jedno wam tylko jeszcze 
powiem. Gdyby się tu krzywda kniaziównie działa, 
tedy biada wam! 

— Nie poczynajże sobie tak z nami, byś nas 
do desperacyi nieprzywiódł. j 
© — Boście jej gwałt uczynić chcieli, a i teraz 
przedając ją za Rozłogi, do głowy wam nie przy- 
szło spytać: ażali będzie jej po myśli moja per- 
sona ? 

— Zaczem spytamy jej wobec ciebie! — rzekła 
kniahini, tłumiąc gniew, który na nowo poczynał 
wrzeć w jej piersi, czuła bowiem doskonale po- 
gardę w słowach namiestnika. Symeon poszedł 
po Helenę i po chwili ukazał się wraz z nią 
w sieni. 

Wśród tych gniewów i groźb, które zdawały 
się huczyć jeszcze w powietrzu, jak odgłosy prze- 
mijającej nawałnicy, wśród tych zmarszezonych 
brwi, srogich spojrzeń i surowych twarzy, jej éli- 
czne, anielskie oblicze zabłysło, jakoby słońce po 
burzy.: , i 

— Mościa panno! — rzekła ponuro kniahini, 
ukazując na Skrzetuskiego — jeśli masz wolẹ po 
temu, to... to jest twój- przyszły mąż. 

Helena zbladla jak płótno 1 krzyknąwszy, za- 
kryła oczy rękoma , nagle wyciągnęła je ku Skrze- 
tuskiemu. Che 

— Prawdali to?.... szeptala w upojeniu. 

W godzinę później, orszak posła i namiestni- 
kowy posuwał się zwolna leśnym gościńcem w stro- 
nę Zubniöw, Skrzetuski z panem Longinem Pod- 
bipiętą jechali na czele, za nimi wozy poselskie 
wyciągnęły się długim pasem. Namiestnik cały 
był pogrążony w zadumie i tęsknocie, gdy wtem 
z owej zadumy zbudziły go urwane słowa pieśni. 


Tużu, tużu, serce bolit... 


W głębi lasu, na wązkiej, wyjeżdżonej przez 
chłopów drożynie ukazał się Bohun. Koń jego 
całkiem był pokryty pianą i błotem. A 
Widocznie kozak wedle swego obyczaju puścił 
się był na stepy i lasy, by się wiatrem spić, zgu- 
bić w dali i zapamiętać — i to, co duszę bolało, 


kN 


Teraz wracał właśnie do. Rozłogów. 

Patrząc na tę przepyszną, iście rycerską po- 
stać, która mignęła tylko i znikła, pan Skrzetu- 
ski mimowoli pomyślał sobie, a nawet mruknął 
pod nosem: 3 

— Wszelako: to szczęście, że on człowieka 
przy niej rozszczepił. 

Nagle jakiś żal ścisnął mu serce. Żal mu było 
jakoby i Bohuna; ale więcej jeszcze tego, że zwią- 
zawszy się. słowem kniahini, nie mógł, ot teraz, 
popędzić za nim konia i rzec: 

-— Kochamy jednę, więc jednemu z nas nie 
żyć na świecie. Dobądź kozacze szerpetyny ! 


ROZDZIAŁ V. : 

Przybywszy do Lubniów, nie zastal pan Skrze- 
tuski w domu księcia, który by! do pana Suff 
czyńskiego , dawniejszego 8we50 dworzanina , do 
Sieńczy na chrzciny pojechał, a z nim księżna, 
dwie panny Zbaraskie i wiele osób z dworu. Dano 
tedy znać do Sieńczy i o powrocie z Krymu na- 
miestnika , i o przybyciu posła, tymczasem zna- 
jomi i towarzysze witali radośnie po długiej po: 
dróży Skrzetuskiego, a zwłaszcza pan Wołody- 
jowski, który po ostatnim pojedynku był najbliz- 
szym naszemu namiestnikowi przyjacielem, Od- 
znaczał się ten kawaler tem, 12 ustawicznie był 
zakochany. Przekonawszy się o nieszczerości Anusi 
Borzobohatej, zwrócił był czułe setce ku Anieli 
Leúskiej, pannie również z cym 
ta, przed miesiącem właśnie, zaślubiła pana Sta- 
niszewskiego , wówczas Wołodyjowski dla pocie- 
chy jął wzdychać do starszej księżniczki „Zbara- 
skiej Anny, synowicy księcia Wiśniowieckiego. 

Wszelako sam rozumiał, iż podniosłszy tak wy- 
soko oczy, nie mógł choćby najmniejszą pokrze- 
piać się nadzieją, tembardziej, że 1 po księżniczkę 
zgłosili się już dziewosłębowie: pan Bodzyński i 
pan Lassota, w imieniu pana Przyjemskiego, wo- 
jewodzica łęczyckiego. Opowiadał więc nieszczę- 


namiestnikowi, wcielając go we wszystkie sprawy 
i tajemnice dworskie, których ten pöl-uchem słu- 
chal, mając umysł i serce czem innem. zajęte. 
Gdyby nie owe duszne niepokoje, które z miło- 


z fraucymeru, a gdy i 


sny Wołodyjowski te nowe strapienia naszemu 


ścią, choćby wzajemną, zawsze w parze chodzić 
zwykły, byłby się czuł pan Skrzetuski: szezesli- 
wym, wróciwszy po długiej nieobecności do Ku- 
bniów, gdzie otoczyły go twarze życzliwe i ów 
gwar życia żołnierskiego, z którym, oddawna był 
zżyły. Albowiem Kubnie, jakkolwiek jako zam- 
czysta rezydencya pańska, mogły pod względem 
wspaniałości porównać się ze wszystkiemi siedzi- 
bami ,królewiat“; tem się wszelako od nich ró- 
żniły, iż życie w nich było surowe, prawdziwie 
obozowe. Kto nie znał tamtejszych zwyczajów i 
ordynku, ten, przyjechawszy choćby w porze naj- 
spokojniejszej, mógł sądzić, że się tam jaka wy- 
prawa wojenna gotuje. Zolnierz przeważał tam 
nad dworzaninem, żelazo nad złotem, dźwięk trąb 
obozowych nad gwarem uczt i zabaw. Wszędy 
panował wzorowy ład i nieznana gdzieindziej dy- 
scyplina; wszędy roiło się od rycerstwa z pod 
różnych chorągwi: pancernych, dragańskich, ko- 
zackich, tatarskich i wołoskich, pod któremi słu- 
żyło nietylko całe Zadnieprze, ale ochocza szlachta 
ze wszystkich okolic Rzeczypospolitej. Kto się 
chciał w prawdziwej rycerskiej szkole wyćwiczyć, 
ten ciągnął do Lubniów, nie brakło więc tam 
obok Rusinów ani Mazurów, ani Litwy, ani Mało- 
polan, ba nawet i Prusaków. Piesze regimenty i 
artylerya, czyli tak zwany „lud ognisty“, złożony 
był przeważnie z wyborowych Niemców, najętych 
na żołd wysoki (w dragonach służyli głównie 
miejscowi): Litwa w tatarskich chorągwiach, Ma- 
łopolanie garnęli się najchętniej pod znaki pan- 
cerne. Książę nie pozwalał też gnuśnieć rycer- 
stwu, dlatego w obozie panował ruch ustawiczny. 
Jedne pułki wychodziły na zmianę do stanic i po- 
lanek, drugie wchodziły do stolicy; po całych zaś 
dniach odbywały się musztry i ćwiczenia. Czasem 
też, chociaż i spokojnie było od Tatar, książę 
przedsiębrał dalekie wyprawy w głuche stepy i 


pustynie, by żołnierzy do pochodów przyuczyć, 


dotrzeć tam, gdzie nikt nie dotarł, i roznieść sła- 
wę swego imienia. Tak zeszłej jesieni zapuścił 
się lewym brzegiem Dniepru do Kudaku, gdzie 
go pan Grodzicki, trzymający prezydyum, jak 
monarchę udzielnego przyjmował, potem pocią- 
gnął obok Porohów aż do Chortycy, i na uro- 


czyszczu Kuczkasów kazał mogiłę wielką z ka- 
mieni usypać na pamiątkę i na znak, że tamtą 
stroną żaden pan nie bywał jeszcze tak daleko”). 

‘Pan Bogusław Maskiewiez, żołnierz dobry, choć 


młody, a zarazem człowiek uczony, który tę wy- 


prawę, również jak i inne pochody książęce opi- 
sał, cuda o niej opowiadał Skrzetuskiemu, co pan 
Wołodyjowski zaraz. potwierdzał, gdyż i on brał 
udział w wyprawie. Widzieli tedy Porohy i dzi- 
wili im się, a zwłaszcza strasznemu Nienasytcowi, 
który rok rocznie, jak ongi Scylla i Charybda, 
po kilkadziesiąt ludzi pożerał. Potem puścili się 
na wschód na spalone stepy, gdzie od niedogar- 
ków jazda postępować nie mogła, i aż musieli 
koniom nogi skórami obwijać. Spotkali tam także 
mnóstwo gadzin, padalców i olbrzymie węże po- 
łozy na dziesięć łokci długie, a grube jak ramię 
męża. Po drodze na samotnych dębach ryli pro. 
aeterna rei memoria herby książęce, nakoniec ze- 
szli w tak głuche stepy, gdzie już i śladów czło- 
wieka nie można było dopatrzyć. i 

— Myślałem — mówił uczony pan Maskie- 
wicz — że nam w końcu na wzór Ulisessa i do 
Chadu zstąpić przyjdzie. 

Na to pan Wołodyjowski: £ 

— Przysięgali też ludzie z pod chorągwi pana ' 
strażnika Zamoyskiego , która szła na przodku, 


jako już widzieli owe fines, na których orbis ter- - 


rarum się kończy. BOS: 

Namiestnik opowiadał wzajemnie towarzyszom 
o Krymie, gdzie prawie pół roku spędził, czeka- 
jąc na respons chana jegomości, o tamtejszych, 
miastaci pozostałych z dawnych czasów, o Tata- 
rach i potędze ich wojennej, a nakoniec 0. po- 
strachu, w jakim żyli, usłyszawszy o walnej na 
Krym wyprawie, w której wszystkie siły Rzeczy- 
pospolitej miały wziąć udział, 


*) Sa to słowa Maskiewicza, który mógł nie wie- 
dzieć o bytności Samuela Zborowskiego na Siczy, 


(Ciąg dalszy nastąpi). i 


Rok 1883. 
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przestaje na procencie daleko niższym, niż gdy — 


rzeczowego (Bodencredit) jest wydatnem tej ob- 


czności nie stają na przeszkodzie względy moral- 


soby w papierach procentowych , połączonych — 
z premiami loteryjnemi, nie jest ani narażanym 
na jakąbądź stratę kapitału, ani pozbawianym : 
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CZAS z Niedzieli 27 Maja 1888, 


nia zakladów, ma niebawem znaleść NOWYSPEZYŁ 
bytek, odpowiedni jej rożwojowi. er 

Zaproszeni na obehöd założenia kamienia wę- 
gielnego pod nowy gmach dostojnicy państwa i 
kraju, dodali świetności i znaczenia tej uroczy- 
stości. * 

O godz 9", profesorowie uniwersytetu zgroma- 
dzili się w Bibliotece Jagiellońskiej dla powitania 
ministra oświaty i wyznań bar. Conrada. Przyby- 
łego powitał rektor X. Pelezar mową w języku 
niemieckim, wyrażając wdzięczność za poparcie, 
jakiego doznaje uniwersytet, i za zaszezyt, że gro- 
no profesorów może powitać p. ministra w mu- 
rach uniwersytetu w tak ważnej dla niego chwili. 

Bar. Conrad w odpowiedzi obszernej wyraził 
uznanie dla starego Uniwersytetu, którego świe- 
tna historya nie jest mu obcą. Wspominając 0 
znakomitych uczniach, którzy wyszli z Uniwersy- 
tu Jagiellońskiego i zajęli zaszczytne w nauce i 
życiu publicznem stanowiska — wspomniał, 20 
do nich należy także obecny minister skarbu. Dr 
Dunajewski zachowuje téz miłość dla tej szko- 
ły — i zwykł on przypominać jej potrzeby 
w radzie Korony. Bar. Conrad zakończył zape- 
wnieniem, że, jak dotąd, tak i nadal, szczęśliwym 
się czuć będzie, ilekroć będzie mógł przyczynić 
się do wzrostu Uniwersytetu krakowskiego. 

Po mowie ministra, Rektor przedstawił mu 
dziekanów i profesorów. 

Według programu obchód rozpoczął się uro- 
czystem nabożeństwem w kościele uniwersyteckim 
św. Anny. Mszę św. cichą celebrował X. Biskup 
krakowski; podczas której odśpiewano kantaty ; 
przygotowane przed wielkim ołtarzem miejsca za- 
jęli dostojni goście, oraz zwierzchnicy miejsco- 
wych władz, członkowie reprezentacyi miasta 
z prezydentem na czele, tudzież reprezentanci in- 
nych instytueyj i obywatelstwo. Profesorowie uni- 
wersytetu, po większej części w togach, zapełnili 
prezbiteryum. 

Po skończonem nabożeństwie rozpoczął się po- 
chód z kościoła na miejsce budowli. Od kilku 
dni odbywały się tam przygotowania. Wzniesiono 
estradę, ubraną w herby ziem polskich, w po- 
środku umieszczono starożytny obraz wielkich roz- 
miarów, który, niedawno odkryty wśród zbiorów 
uniwersyteckich, świeżo został odrestaurowany. 
Obraz ten, przypisywany Dolabelli, pochodzi nie- 
wątpliwie z jego czasów i przedstawia Chrystusa 
na krzyżu; z dwóch stron krzyża stoją postacie: 
Matki Boskiej i św. Jana, a wkoło patronowie 
Polski: św. Stanisław z Piotrowinem, św. Floryan 
trzymający chorągiew, a tuż pod krzyżem św. Jan 
Kanty patron Almae Matris, na pierwszym planie 
klęczą” Władysław Jagiełło i Jadwiga, fundatoro- 
wie wszechnicy. 

Przed Bea kamien wegielny, zawieszony na 
żelaznych łańcuchach w ten sposób, aby podczas 
uroczystości spuszezonym został. Dokoła szereg 
krzeseł dla zaproszonych gości, naprzeciw zaś 
amfiteatralnie wzniesione trybuny, które też przed 
wejściem pochodu zapełniła publiczność. Okole- 
nie z desek miejsca przyszłego gmachu, ząmyka- 
ła brama tryumfalna z choiny, przybrana w cho- 
rągwie państwa, miasta i kraju, co wszystko na 
tle zieloności majowej malowniczy przedstawiało 
widok. 

Wrażenie było majestatyczne, gdy pochód wstą- 
pił w arenę w następnym porządku: młodzież 
akademicka, zarząd budowy, a wśród niego twórca 
planu architekt Księżarski, nauczyciele szkół lu- 
dowych i średnich, akademii technicznej > dyr. Ma- 
tejko, profesorowie uniw. — przed rektorem w to- 
dze gronostajami i złotym łańcuchem strojnej, be- 
jdele z berłami, liczne togi z barwami wydziałów, 
Ipo nich kilka pięknych kontuszów, jak prezydent 
i wiceprezydent miasta, prezes rady powiatowej, 
prezes Izby handlowej, przedstawiający te insty- 
tucye. Dalej postępowali trzej ministrowie bar. 
Conrad, Dr Dunajewski i bar. Ziemiałkowski, pre- 
zes Izby niższej Rady państwa Franciszek Smol- 
ka, namiestnik hr. Potocki, W tym pochodzie do- 
stojników, brakowało marszałka kraju Zyblikiewi- 
cza, a nieobecność jego, spowodowana chorobą, 


stypendyalnym mają być tylko procenta od tego 
kapitału. Stypendya mają wynosić po 200 złr. ro- 
cznie, O stypendyum ubiegać Się mają prawo wy- 
chowańcy szkoły Czernichowskiej ; Polacy z prowin- 
cyj polskich z pod zaboru rosyjskiego, a głównie 
dzieci rodziców, którzy ze względów politycznych 
lub religijnych kraj ojczysty porzucić musieli, wy- 
znania rzymsko- lub grecko-katolickiego. Zawsze je- 
dnak szczególne pierwszeństwo przed innymi kan- 
dydatami mieć będą dzieci byłych moich podda- 
nych z wsi: Łuczyce, Kosiejsk i Chojna w gub. Miń- 
skiej, nawet religii szyzmatyckiej , gdyż tam lud 
gwałtem zmuszony jest do przejścia 2 unii na pra- 
wosławie. Reszta z procentów, oraz stypendya dla 
braku ukwalifikowanych nie rozdane — do łącznej 
rocznej wysokości 500 złr. mają być użyte na na- 
grody dla wychowańców tejże szkoły rolniczej opu- 
szczającej zakład z postępami celującemi w języku 
polskim i zacnoseig się odznaczającymi przy wstę- 
pie do praktycznego zawodu. Nie rozdane stypen- 
dya i w ten sposób powstała nadwyżka ma przyra- 
stać do kapitału. Drugą połowe kapitału 23,800 złr. 
pozostawiam w ręku Jana Wańkowicza i takowa 
procentami ma ciągle wzrastać do czasu, kiedyby 
okoliczności polityczne pozwoliły na podniesienie 
pozostałych w dawnych moich wsiach pokoleń w kie- 
runku polskim, t. j. na utworzenie we wsl Łuczyce 
szkoły wiejskiej, z którejby celujący uczniowie wy- 
chodzili do szkół publicznych. Tych głównie do Kra- 
kowa sprowadzać należy. Gdyby po 15 latach sy- 
tuacya polityczna się nie zmieniła — to mają egze- 
kutorowie tego testamentu termin wyczekiwania le- 
pszej doli przedłużyć, albo całą resztę kapitału na 
fundacyę czernichowską przenieść. Wykonawcami 
mej woli mianuję WW. przyjaciół moich i dobro- 
dziejów: Jana Wańkowicza i Stanisława Ablamowi- 
cza adwokata w Krakowie. podpisano : 
Napoleon Jeleński (m. p.).* 

— Dar. Cesarz udzielił z prywatnej swej szka- 
tuły gminie Ruska Wieś, w powiecie Brzozowskim, 
nawiedzonej klęską powodzi i pożaru, 400 złr. za- 
pomogi. 

— Trompette. W tych dniach przejeżdżało 
przez Warszawę wiele znakomitości zagranicznych 
a między innemi i p. Trompette, b. kucharz 
Gambetty, obeenie pozostający u p. Waddingtona. 
Taka okoliczność nie mogła się obejść bez owacyi 
ze strony Warszawiaków i rzeczywiście liczne gro- 
no kucharzy warszawskich spotkało swego kolegę- 
mistrza, przy hotelu Europejskim, głośnym okrzy : 
kiem „wiwat Trompette* i propozycyą bibki, na 
którą rozezulony mistrz podobno z ochotą się zgodził. 

— Popłoch w „Stadttheater“ w Wiedniu po- 
wstał w niedzielę podczas przedstawienia, zaczął się 
bowiem z jednej lóż wydobywać kłąb dymu. W tej 
chwili powstał okrzyk „gore!* i publiczność zaczęła 
się tłoczyć do wyjść. Aktor Tewele, który właśnie 
był na scenie, wystąpił przed kinkiety i donośnym 
głosem zapewnił, że żadnego niema niebezpieczeń- 
stwa. Publiczność wróciła i 1-szy akt szybko został 
odegrany. Powodem powstania dymu było wypa- 
dnięcie świecy z lampy rezerwowej na dywan, który 
tlić się zaczął, ogień jednak w pierwszej chwili zo- 
stał stłumiony. 

— Orkan pozrywał w zeszłą niedzielę z wielu 
domów w Petropawłowsku dachy, między innemi 
ogromny dach z pałacu carskiego. 


_ jekt} do prawa w tym kierunku spowodowałby Ku- 
= Tyg do zezwolenia na Anzeipfiich*, to wstawiłby 
‚sig za takim projektem u Jego Królewskiéj Mo- 
ści i ministerstwa. Na tćj drodze wytworzonoby 
_ dla duchowieństwa możność tam, gdzie brak obe- 
_ enie pieczy duchownćj, zaradzenia temu bez współ- 


Kronika miejscowa i zagraniczna. 
Kraków 26 maja. 


Procesya Bożego Ciała odbędzie się jutro 
z katedry na Wawelu po Rynku o godzinie 9ej 
zrana, procesya zaś od Dominikanów o godzinie 3ej 
po „południu. Procesyi od OO. Augustyanów, odby- 
wajacej sig o godzinie 10ej w niedziele, z powodu 
równoczesnej procesyi zamkowej, nie będzie. 

— Ministrowie Dr Dunajewski, bar. Ziemiałkow- 
ski i bar. Conrad przybyli wczoraj po południu z Wie- 
dnia do Krakowa na obrzęd poświęcenia. W dworcu 
oczekiwali na nich namiestnik hr. Alfred Potocki, 
prezydent Izby poselskiej Rady państwa Dr Smolka, 
prezydent miasta Dr Weigel, naczelnicy władz oraz 
Rektor uniwersytetu z dziekanami. Dr Dunajewski 
zajechał, jak już poprzednio donosilismy, do pałacu 
biskupiego, a bar. Ziemiałkowski i bar. Conrad do 
pałacu „pod Baranami.* Zaraz po przybyciu mini- 
strów, muzyka miejska wyprawiła serenadę przed 
ich mieszkaniem. ; 

Dzisiaj po uroezystosei poświęcenią kamienia wę- 
gielnego uniwersytetu, udali się Ministrowie i Na- 
miestnik do pałacu „pod Baranami,“ a następnie 
minister Conrad w towarzystwie hr. Badeniego po- 
jechał na Wawel, celem zwiedzenia katedry i zamku. 
Przed obiadem . mają ministrowie być w pracowni 
Matejki. Jutro o 1lej przed południem udają się 
ministrowie w licznem towarzystwie do Wieliczki. 

— Marszałek Zyblikiewicz nie mógł z powodu 
słabości przybyć na dzisiejszą uroczystość założenia 
kamienia węgielnego pod budujący się gmach uni- 
wersytecki. ; 

— Głosowanie w d. 31 b. m. (we czwartek) na 
trzech posłów do Sejmu z miastą Krakowa, odby- 
wać się będzie od godziny 9ej zrana do 5ej wie- 
czorem w czterech sekcyach. Pierwszą stanowią wy- 
borcy od lit. A do G włącznie i głosować będą 
w sali redutowej; druga sekcya od lit. H do E 
włącznie głosuje w gimnazyum Ś. Anny; trzecia od 
lit. M do R włącznie w sali górnej Sukiennic; 
czwarta od lit. S do Z włącznie w sali ratuszowej. 
Dla każdej sekcyi ustanowioną zostanie osobna ko- 
misya wyborcza. O godzinie 5ej wieczorem rozpo- 
cznie się we wszystkich sekcyach obliczanie głosów. 

— Koncert. Jutro, jeżeli posłuży pogoda, a po- 
służyć powinnaby już po tylu dniach dźdżystych, 
odbędzie się koncert muzyki wojskowej w ogrodzie 
Strzeleckim. Ulubione to miejsce schadzki Krako- 
wian, tej wiosny tak mało uczęszczane z powodu 
deszczów, jutro, jak się spodziewać należy, będzie 
wyjątkowo ożywionem, ponieważ w mieście rozpo- 
czyna się już ruch przejezdnych, a nadto przebywa 
w niem niemały kontyngens gości, przybyłych na 
poświęcenie kamienia węgielnego nowego gmachu 
uniwersytetu. 

— Otrzymujemy następujące pismo : 

Niedawno na Kazimierzu w sklepiku, w którym 
sprzedawano tytoń i różne przedmioty, sprzedawa- 
no zarazem potajemnie i nafte. Gdy z naczynia 
wyciekła raz nafta na podłogę, jeden z gości w ko- 
żuszku, zapalając kupionego papierosa, rzucił w to 
miejsce zapałkę, od której wybuchnął płomień. Przy- 
tomny gość zdjął z siebie szybko kożuszek i przy- 
tłamił nim palącą się naftę. Znaczna część wypat 
dków tego rodzaju pochodzi więc nietylko z braku 
ostrożności, ale i przez zaniedbanie przepisów poli- 
cyjnych, które dokładnie określają, czy określać 
powinny, bliższe warunki obchodzenia się z mate- 
ryałami palnemi i wogóle z substancyami, mogącemi 
przy nieostrożnem obchodzeniu się na szwank narazić 
życie, zdrowie i mienie mieszkańców. W Warszawie 
przypomniały niedawno, bo zeszłego miesiąca, wyż: 
sze władze służbie policyjnej, a mianowicie pp. ko- 
misarzom cyrkułówym, aby ściśle przestrzegali i 
do surowej odpowiedzialności pociągali tych, któ- 
rzy bez udzielonej koncesyi zajmują się pokątną 
sprzedażą nafty, oleju, ligroiny, zapałek, Inu, ko- 
nopi i innych łatwo zapalnych przedmiotów. U nas 
są tego rodzaju przepisy, ale niedokładne, a co 
gorsza niezachowywane przez strony i niekontrolo- 
wane przez odnośne organa bezpieczeństwa. Potrze- 
ba te przepisy uzupełnić i polecić niższym organom 
miejscowych władz, aby wzbroniły pokątnej sprze- 
daży nafty itp. materyałów, sprzedawanych w licz- 
nych sklepikach żydowskich, szczególniej na przed- 
mieściach. Potrzeba więc te przepisy uzupełnić i 
obwieścić nie doraźnie, lecz w taki sposób, aby znaj- 
dowały;się w odnośnych miejscach zawsze przed oczy- 
ma kupców i publiczności, jak to np. dzieje się z roz- 
porządzeniem o położeniu tamy opilstwu, wywieszonem 
obowiązkowo we wszystkich szynkach. Niedość na 
tem. Jeśli dla miejsc publicznych są, aczkolwiek 
niedokładne i często ukryte pod korzec przepisy, 
to dla osób i domów prywatnych zgoła niema ża- 
dnych rad lub instrukeyj. A jednak, któż zaprzeczy, 
że najczęściej niezachowywanie onych bywa przyczyną 
bądź nieszczęść, bądź poprostu przykrych wypadków, 
codziennie zdarzających się. Naturalnie nie we 
wszystko może w domach prywatnych wglądać po- 
licya lub Magistrat. Ale tu najczęściej wystarczy 
jakiś poradnik lub przepisy, z któremiby się obeznały 
gospodynie lub służące nasze, a któreby ciągle sta- 
ły przed oczyma i były w każdym domu. Zamie- 
rzył teraz, jak słychać, zebrać i wydać cos podo- 
bnego niestrudzony pracownik p. Al. Nowolecki. 
Należy się uznanie temu zamiarowi i spodziewać się 
można, że prywatnie i z taką ochoczością podjętej 
pracy przyjdą z pomocą, radą i wskazówkami na- 
sze organa bezpieczeństwa i władza zdrowotna, 
aby tego rodzaju wydawnictwo, będąc łatwe do od- 
czytania i zrozumienia, nosiło też znamiona prze- 
zornych i wyborowych rad, uznanych za najwlaseiw- 
sze przez wszystkich obowiązanych czuwać nad 


een Soe N 


_ „Koronacya w Moskwie. 


. Według słów Mosk. Wiedomostiej, program 
_ uroczystości koronacyjnych, zatwierdzony ostate- 
cznie, tak się przedstawia: Ñ 

20 maja przybycie do Palacu Petrowskiego, 22 

~ maja, uroczysty wjazd do Moskwy, 23 poświęcenie 

y nowego sztandaru panstwowego, 24, 25 i 26 — 

| przygotowanie Cara i Carowej do spowiedzi i 
; 


komunii, uroczyste ogłoszenie o koronacyi i prze- 
wiezienie regalij z „Orużejnej palaty“ do sali 
tronowej; 27, w Niedzielę — akt koronacyjny, 
obiad w sali Granowitej i iluminacya; 28 — po- 
winszowania członków Synodu, wyższego ducho- 
y p, ciała dyplomatycznego, członków Rady 
i Panstwa, Senatu, Sekretarzy stanu, gubernijalnych 
| marszalków szlachty, deputowanych od wojsk ko- 
5 


zackich i ludów azyatyckich, przewodniczących 
Ziemstw, prezydentów miast gubernialnych i wöj- 
| tów gmin. Wieczorem bal dworski w salach gra- 
) nowitych, 29 maja (wtorek) powinszowania ofi- 
i cerów wojskowych, nalezacych do Dworu, Kawa- 
leröw' sw. Jerzego, dygnitarzy cywilnych pierw- 
. szych czterech klas, tudzież wszystkich innych 
i osób płci męzkiej, mających wstęp do dworu; 30 
maja — powinszowania dam. dworskich, żon dy- 
gnitarzy pierwszych sześciu klas. tudzież żon i 
córek wylegitymowanej szlachty. Wieczorem uro- 
czyste widowisko w teatrze, 31 maja — przenie- 
sienie regalij koronnych z sali tronowej do sal 
granowitych; obiad dworski dla wyższego ducho- 
wieństwa i osób płci obojej pierwszych dwóch 
klas, 1 czerwca—przeniesienie regalij z sal grano- 
witych do orużejnych, obiad dla gubernijalnych 
marszałków szlachty, deputowanych od ludów 
Azyatyckich, dla prezydentów miast, przewedni- 
czących Ziemstw, dam dworskich rozmaitego sto- 
pnia, jenerał-adjutantów i adjutantów W. Ksią- 
Zak; 2 czerwca — uroczystość ludowa i obiad dla 
wójtów gmin w Pałacu Petrowskim; 3 czerwca 
(niedziela) wycieczka do Troicko - sergjewskiej 
Ławry; 4 czerwca — obchód 200-letniego jubileu- 
szu pułków gwardyi Preobrażeńskiego i Siemio- 
nowskiego. Bal 5 ezerwea — obiad dla Posłów i 
ambasadorów z ich żonami, tudzież dla członków 
Rady państwa, Senatorów, jenerał-adjutantów, se- 
kretarzy stanu, jenerał-majorów i wszystkich dy- 
gnitarzy i dam dworskich; 6 czerwca — poświę- 
cenie Cerkwi Zbawiciela; 7 czerwca — obiad spe- 
cyalnie dla dygnitarzy moskiewskich: jenerał-gu- 
bernatora, gubernatora, marszałka szlachty, . prze- 
wodniczącego Ziemstwa, i t. d., 8 czerwca — 
rewia wojsk, 9 czerwca — wyjazd z powrotem 
do‘ Petersburga. 


Repertuar teatralny. 
Początek o 7Ua. 


W niedzielę 27go: Gęsi i Gąski, komedya 
w 5 aktach Michała Bałuckiego. 


— Wystawa nienstająca Towarzystwa Przyjaciół Sztuk 
Pieknych w Sukiennicach otwarta codziennie od godz. 
tle; do 4ej prócz poniedziałku. — Wstęp w niedziele 15, 
w dnie powszednie 30 centów. 

— Gabinet archeologiczny uniwersytetu Ja- 
giellońskiego (Cellegium majus) zwidzać można co- 
dziennie od 12ej do lej prócz niedziel, świąt i feryj uni- 
wersyteckich. 

— Muzeum Techniczno - przemysłowe w gmachu Franci- 
szkańskim otwarte codziennie od g. 10ej do Gej. — Wstep 
20 cent. od osoby. W niedziele od 10ej do 2ej bezpłatnie. 

— D. 25go maja pochmurno; term. od 10:1 do- 
szedł do 17:0 C. Barometr z małym ruchem; o go- 
dzinie Tej rano d. 26 stan jęgo był 740-1 millim., 
term. 14°6 ©. — Wiatr połudn. 

— W niedzielę d. 27go maja: $. Maryi-Magda- 
leny; w poniedzialek 28go: SS. Emiliana i Lucyna. 


na tyle dowodów jego milosei 1 pieczy dla nasze- 
go miasta i uniwersytetu. Delegat hr. Badeni, 
prezes apelacyi Dargun i radca dworu Englisch 
zamykali ten orszak reprezentacyi władz. 

Po dostojnikach świeckich nastąpił pochód du- 
chowieństwa, Biskup krakowski in pontificalibus, 
otoczony członkami kapituly; reprezentantami za- 
konów; akt religijny rozpoczął się odśpiewaniem 
hymnów przez chór śpiewaków zamkowych. 

Chwilę uroczystą przerwały hałasy przy bra- 
mie cisnącej się gawiedzi. Publiczność krakow- 
ska, która zwykła się odznaczać powagą, spoko- 
jem i porządkiem przy podobnych uroczystościach, 
tym razem okazała się dziwnie niesforną i natrę- 
tng. Było rzeczą niemożliwą, aby dla wszystkich 
ciekawych znalazło się miejsce w ciasnej arenie. 
Nacisk był tak wielki, że rozerwał łańcuch mło- 
dzieży uniwersyteckiej — daremnemi również 0- 
kazały sig perswazye naczelnika straży ognio- 
wej i urzędników policyi — po dwakroć siłą 
wdarło się kilkudziesięciu ludzi bez biletów — a 
nie byli-to ulicznicy, ale elegancko przybrani 
młodzieńcy ze sklepów na Kazimierzu i Strado- 
miu, którzy sobie w dzień sobotni przedsięwzięli 
użyć tu rozrywki — i zachowali się z dzikością 
i bezwzględnością, która na chwilę zepsuła po- 
wagę obchodu. 

Gdy uciszono wreszcie tę zgraję — rózpoczął 
się obrzęd poświęcenia kamienia węgielnego. Ka- 
mień, utwierdzony na łańcuchach, spuszezono do 
podstawy. X. Biskup dokonał aktu poświęcenia i 
błogosławieństwa. 


Wiadomości artystyczne, literackie 
i naukowe. 


Pomnik Mickiewicza. Posiedzenie Komi- 
tetu odbyło się w dość nielicznym składzie, i ze 
względu na poparcie wniosku postawienia pomnika 
na placu pomiędzy zabudowaniami uniwersyteckiemi 
a „Collegium Novum,“ zdecydowano odwołać sie 
ostatecznie do walnego zgromadzenia członków Ko- 
mitetu, które zebrać się ma około Sgo Jana r. b.. 
Termin ten naznaczony został w celu umożliwienia 
członkom zamiejscowym uczestniczenia 1 na walnem 
zebraniu i na jubileuszu Matejki. 


: Kupcy i fabrykanci moskiewsey, na odbytej d. 
N 20 maja wspólnej konferencyi w gmachu gieldo- 
b wym, postanowili: zawiesić wszelkie prace w na- 
= stępujących dniach uroczystości koronacyjnych: 
i w dzień wjazdu Cesarza do Moskwy, w dzień uro- 
czystości ludowych, w dzień samej koronacyi i 
w dwóch dniach następujących po koronacyi. 


J. Iwaniukow, profesor piotrowskiej akademii 
rolniezej, wydał dzieło p. t: „Główne zasady teoryi 
polityki ekonomicznej od Adama Smitha do tera- 
Źniejszych czasów (8° 175 str. Warszawa, Lesman 
i Swiszezowski). Wydanie z rosyjskiego uskutecz- 
nione zostało nakładem studentów instytutu agro- 
nomicznego w Nowej Aleksandry! (Puławach). 


Dnia 23 maja o godz. 3%/, po południu Car 
z małżonką przybyli do pałacu Kremlinskiego. 
Wjazd uroczysty odbył się ściśle według ceremo- 
niału z nadzwyczajnym przepychem. Tłumy ludu 
przepełniały ulice. Porządek był zupełny, publi- 
czność miała wolny dostęp. Moskiewski jeneral- : 192: 
gubernator wyszedł, aby powitaé Cara u bram |zdrowiem i mieniem mieszkańców. \ 

miasta, poczem połączył się z orszakiem. Przy|- — Ś. p. Napoleon Jeleński, którego zwłoki 
starej bramie tryumfalnej powitali Cara reprezen- | sprowadzone zostały z Cieplic i na tutejszym cmenta- 
tanci stanów miejskich, przy domu jeneral-guber- | rzw pogrzebane, zapisał testamentem, z którego po- 
natorskim — szlachta, u wrót Iwerskich guberna- | dajemy wyjątek, legat na szkołę Czernichowska Ww na- 
tor i urzędnicy Instytueyj gubernijalnych i sądo- | stępującem brzmieniu: „Dożywszy obecnie w czasach 
wych. W pobliżu kaplicy Car zsiadł z konia i} bezprzykładnego ucisku i najroższego prześladowa- 
wszedł na obciągnięty czerwonem suknem pomost, | nia naszego narodu, siedmdziesigt dwa lata wieku, 
i oczekując przybycia Carowej. Skoro jej kareta j| widząc i czująe zbliżający się kres ciężkiego i mo- 
if zatrzymała się przy kaplicy, Car podał rękę mal-|eno doświadczonego żywota, ze spokojem, a nawet 
Ki žonce i wraz z nią ucałował krzyż, podany przez|z ochotą — jak pierwotni chrześcianie za czasów 
= Dmitrowskiego Archijereja, poczem weszli oboje Neronów i Domicyanów — śmierci jako wyzwole- 
do kaplicy, gdzie oddali cześć cudownemu obra-|nia oczekuję i wyglądam. 1 dzisiaj, kiedy całym 
zowi. Przez cały ten czas Następca tronu i W.|ciężarem na mnie spadle okoliczności krajowe dały 
Książę Jerzy Aleksandrowicz oczekiwali na ko- się nadspodzianie wyzyskać na część rodzonej a je- 
niach. Po wyjściu z kaplicy, orszak wyruszył da- dynej mojej siostry, kiedy wszystko, co było moje, 
lej w poprzednim porządku. Na Krasnym Placu | cały mój majątek ziemski, wszelka zeń i w nim po- 
Car wysłuchał hymnu odépiewanego przez 6000 |zostałość są w ręku jej dzieci, te okruchy, z któ- 
wychowańców i wychowanie instytutów i zakła- rych żyję, ten ostatni niedogryziony kawałek chleba 
dów naukowych, umieszczonych na estradzie. Przy | zostawić dla biednych, za najsłodszy sobie poczy- 
wejściu do Soboru Kremlińskiego, powitało Cara |tuję obowiązek. A czynię to w taki sposób: Maja- 
wyższe duchowieństwo i członkowie Synodu. Uspo-|tek mój, złożony u przyjaciela mego i dobrodzieja, 
Sobienie ludu w Moskwie wesołe i swobodne. zacnego Jana Wańkowicza, a składający się z wa- 
LES E i lorów ważnych w wartości 23,800 złr., przeznaczam 
w jednej połowie na utworzenie fundacyi stypen- 
dyalnej dla uczniów w Üzernichowie. Funduszem 


W dalszym ciągu dzieła Prałaci i kanonicy ka- 
tedry gnieźnieńskiej przez X. J. Korytkowskiego, 
opuścił prasę zeszyt 17, Gniezno, Lange. w 8° str. 
481—632) |zawierający życiorysy od Zieliński Jó- 
zef Konstanty do Zydowski Marein. Na tym zeszy- 
cie ukończone zostało to pomnikowe i wielce wa- 
żne dzieło, przynoszące zaszczyt zarówno ezeigodne- 
mu autorowi, jak wydawcy- Całe dzieło stanowi o- 


becnie cztery spore tomy. 

W dodatku do tomu IV dołączył autor Katalog 
prałatów i kanoników chronologicznie zestawiony, 
statuta ecclesiae gnesnensis i najstarsze zapisy 
czynności kapitulnych w aktach dekretów czyli me- 
tryce w ciągu lat 1408 i 1409. 


Poczem sekretarz Uniwersytetu Dr Cy frowicz 
odczytał po łacinie następujący akt pamiątkowy : 

Działo się dnia 26 Maja roku 1883, za Papiez- 
twa Jego Świątobliwości Leona XIII, za panowa- 
nia Franciszka Józefa I. Cesarza Austryi; Namie- 
stnikiem cesarskim był natenczas JWny hr. Alfred 
Potocki, Marszałkiem krajowym JWny Mikołaj 
Zyblikiewicz, Doktor Obojga prawa, Biskupem kra- 
kowskim Najprzewielebniejszy JMść ksiądz Albin 
Dunajewski, Burmistrzem Miasta Krakowa: JWny 
Ferdynand Weigel, Doktor Obojga prawa, Delega- 
tem Namiestnietwa i starostą w Krakowie JWny 
hr. Kazimierz Badeni, Doktor Obojga prawa, a Rek- 


UROCZYSTOŚĆ 
poświęcenia kamienia węgielnego 
pod gmach uniwersytecki 


Collegium novum. 


—— 


ksiądz Józef Pelezar św. Teologii doktor i kanonik 
katedralny krakowski, że założony był Kamień Wę- 
gielny pod tę nową Uniwersytetu krakowskiego 
budowę. 
"Przed pięcioma wiekami założony, bogato niegdyś 
uposażony, w różnych losu kolejach zubożały Kazi- 
mierzowski ten i Jagielloński Uniwersytet, mieścić 
się musiał w kilku różnych powadze jak wygodzie 
- mniej przystojnych budynkach. Ztąd staraniem było 


Dzień dzisiejszy zapisanym zostanie w annalach 
Uniwersytetu i tradycyach miasta Krakowa. Sta- 
rożytna szkoła Jagiellońska, która od lat kilku- 
nastu naznaczyła się nowym rozkwitem tak pod 
względem sił i ruchu naukowego, jak rozszerze- 


> 


wzbudzała serdeczny żal spamiętnych/Krakowian| 


torem zaś Uniwersytetu był Przewielebny JMśćjJ ciora l ER : 
rze katolickiej, stacza w jej obronie gwietne za- 


Senatu Akademickiego wznieść gmach obszerny, 
potrzebom nauki i młodzieży odpowiedni, a dostojności 
tej starej zasłużonej w dziejach szkoły nie niegodny. | 
Przeznaczył Senat pod tę budowę miejsce po sta- 
wionćj niegdyś przez Zbigniewa Oleśnickiego, 
Z czasem spalonćj i zburzonćj Bursie Jerozolimską 
zwanej. Na dniu 21 Stycznia 1881 roku zezwolił 
Najjaśniejszy Cesarz Franciszek Józef na budowę 
nowego Collegium zrazu. dla prawników tylko i na 
pomieszczenie urzędów uniwersyteckich przeznaczo- 
nego. Za dalszem wszakże staraniem przychylił 
się najmiłościwićj Panujący do próśb rzeczonego 
Senatu, i zatwierdził rozszerzenie zamierzonćj bu- 
dowy tak, iżby potrzebom innych także wydziałów 


wystarczyć mogła, przez zakupno dwóch przyle- 


głych domów. BEDA 

Gdy więc te zakupione i zwalone były, rózpo- 
częła się budowa według planów zrobionych przez 
Feliksa Księżarskiego, Krakowianina, budownicze- 
go. Kamień Węgielny zaś na dniu dzisiejszym 


( uroczyście założonym został, A gdy założenie to 


nowego staréj Akademii przybytku, wypadło w lat 
dwieście właśnie po slawnéj króla Jana MI jej 
niegdyś wychowańca pod Wiódeń wyprawie, niechże 
ten przypadkowy zbieg dat będzie gmachowi temu 
dobrą wróżbą, iżby jak przez wszystkie wieki swego 
trwania, tak i na przyszłość, Jagiellońska ta Aka- 
demia ludzi znakomitych kształciła i wydawała, 
Bogu i Imieniowi Polskiemu na chwałę. Co niech 
Bóg ziści, a Święci Jej Patronowie i w Bogu spo- 
czywający założyciele i dobrodzieje, mistrzowie 1 
wychowańcy, nisch przyczyną swoją wyjednaja. 

Aktu poswiecerria kamienia węgielnego dopełnił 
Najprzewielebniejszy JMść ksiądz Biskup krakow- 
ski, w obecności podpisanych. 

Następnie Rektor X. kanonik Pelczar zabrał 
głos: 

Uroczysty akt, 
nabiera podwójnego uroku, bo dokonywa się wo- 
bee tylu dostojnych gości i W rocznicę sercu pol- 
skiemu tak drogą; jak z jednej strony myśl na- 
szą ku przyszłości zwraca, tak z drugiej nasuwa 
wspomnienia ubiegłych wieków. Ha) 
_ Było to 12 maja '1364 w uroczystość Zielonych 
Świątek, kiedy Kazimierz Wielki dyplomem erek- 
cyjnym postanowił, aby w Krakowie istniało stu- 
dium generale, jakoby „perła umiejętnosci 1 źró- 
dio wylewajace się, z którego ezerpacby mogli 


zimierzowskiego). Szkoła miała obejmować 8 ka- 


tedr prawa, 2 medycyny, jedną nauk wyzwolo- 
nych. Urban V wydał na to osobne brewe. Roz- 
poczęta z rozkazu króla budowa na Kazimierzu, 
z powodu zgonu króla nie została dokończoną. 
Być może, że kamień węgielny poświęcił Arcybi- 
skup gnieźnieński Jarosław Bogorya Skotnicki, 
bo jemu przypisują otwarcie nowej szkoły, Odno- 
wicielką Akademii stała sie Jadwiga. Na jej proś- 
be Bonifacy IX każe tu uczyć teologii; za jej 
klejnoty, przekazane w tym celu testamentem, ku- 
puje Jagiełło dom przy ulicy dawniej Żydowską 
zwanej, dziś św. Anny. 22 lipca roku 1400 pro- 
fesorowie z rektorem Stanisławem ze Skarbimie- 
rza na czele idą na Zamek, by złożyć hołd kró- 
lowi i otrzymują od niego darowiznę kollegium, 
W kilka dni później odbywa się uroczyste otwar- 
cie. Król zasiadł na tronie otoczony senatorami, 
a biskup Mikołaj z Kurowa, kanclerz królewski, 
czyta dyplom erekcyjny, poczem biskup krakow- 
ski Piotr Wysz, kanelerz Akademii, ma pierwszy 
wykład prawa kanonicznego — mowę zaś dzięk- 
czynną rektor. 

Oto początek Collegium majus czyli Jagello- 
nicum, gdzie mieszkali profesorowie teologii. _Col- 
legium minus zajęli profesorowie artium czyli wy- 
działu filozoficznego w r. 1449, — prawnicy zaś 
Collegium juridieum przy uliey Grodzkiej 1403 
r, — medycy wykładali w Collegium novum przy 
Brackiej. Przy kollegiach rozsiadło się kilka burs: 
dla uczącej się młodzi, a na miejscu bursy jero- 
zolimską zwanej staje dziś to Collegium novum. 

Więcej niż dzieje gmachów obchodzi nas życie 
umysłowe Almae matris. Brała ona od początku 
światło z Zachodu, utrzymywała je we własnem 
ognisku i niosła na Wschód i Północ, oświecając: 
nietylko Polskę, Litwę i Ruś, ale i ościenne kra- 
je. Misyę tę spełniała przez pięć wieków. Miała 
chwile blasku i chwile przyćmienia, lecz nigdy 
nie zapadła w całkowitą noc. Już w pierwszej 


tnącą i słynną.“ Pod koniec tegoż wieku kroni- 


tylko cnoty i cuda św. Jana Kantego, ale takżo 
wykłady 'astronomii, „jakich Niemcy podówczas 
nie miały. W XVIi XVII stuleciu kwitną tu ję- 
zyki klasyczne i wymowa; pod koniec XVII i 
w XIX wieku budzi się ruch w naukach przyro- 
dniczych, historyi i prawoznawstwie. : 

Tu Jan z Szadka, Mikołaj z Kabiszyna i Mar- 
cin z Olkusza wykształcili tego, który dziełem 
swem De revolutionibus orbium coelestorum wstrzy- 
mał słońce, a ziemi kazał się obracać; z tej szko- 
ly Marcin z Olkusza podał Leonowi X plan re- 
formy kalendarza. Józef Struś z Poznania wskrze- 
sił naukę o pulsie; Maciej z Miechowa i Jan 
Długosz zostawiają cenne źródła historyczne, in- 
ni mistrzowie piszą stosy ksiąg, a po naukę spie- 
szy tu młodzież z Polski, Czech, Niemiec, Wę- 
gier, Danii i Szwecyi. Ą | 

Akademia Jagiellońska była atoli przedewszy- 
stkiem matką oświaty dla narodu polskiego; kształci 
głębokich myślicieli, biegłych mistrzów, gorliwych 
pasterzy, wymownych kaznodziei, mądrych me- 
żów stanu — ona rozszerza po kraju szkoły, śle 
do nich bakałarzy, obsadza doktorami katedry A- 
kademii Zamoyskiej, rozpowszechnia zamiłowanie 
w muzyce, opiekuje się szkołą sztuk pięknych, 
wydaje. w naszem już stuleciii latorośl Towarzy- 
stwa naukowego,. a, kiedy | BW 
w drzewo Akademii, daje jej światłego i niestru- 
dzonego prezesa, nieodżałowanej pamięci sekre- 
tarza i znaczną część członków. | 

Szerząc tak oświatę, pielęgnuje „dobre zasady, 
budzi wyższy polot i przyczynia się do rozwoju 
narodu. Czas najświetniejszej potęgi narodu jest 


Boga i Ojczyzny. 


Akademia nasza ma równie piękne imię w dzie- 
jach Kościoła — od początku stoi silnie przy wie- 


strzów ozdobiła enotami, a jednego opromienia 
aureola świętości, a Akademia uznaje go swym 
patronem, 


gorlawienstwa, 


którega jesteśmy świadkami, - 


wszyscy wiedzy spragnieni* (słowa dyplomu Ka- 


połowie XV w. Aeneasz Sylwius zowie ją „kwi-: 


karz niemiecki Hermann Schedel podziwia nie- “ 


ta latorośl wyrasta 


epoką najświetniejszego rozkwitu Akademii. Jej 
mistrzowie dają królom rady, a wychowują ich — 
synów, sprawują poselstwa, przodują w miłości 


pasy, wyprawia swych doktorów na sobory, gdzie ja- 
śnieją nauką i wymową — wielu uczniów i mi- 


Wielką była powaga Akademii za granicą, Kaią- 
żęta, sobory i papieże przosyłają do niej listy i bio: he 


Konkurs. 


Nr. 14675.: 


i: „b. r. trwający. 


| sługują na zaufanie. 


kwestracyjne. 


kaucyi służbowej 300 złr. 
Kraków, dnia 16 maja 1883 r. 


- AGRONGM 


z Królestwa Polskiego, 


żonaty, w wieku lat 37, mogący złożyć 
Dwadzieścia tysięcy rubli kaucyi, poszu- 
kuje posady pełnomocnego ad- 
ministratora w znacznym majątku. 
Łaskawe oferty wraz z szczegółowemi wa- 
Y. L., 
(1291-3-6) 
EEE FEIERTE EEIE SATE 


runkami proszę adresować: X. 
Kraków, poste restante. 


ze Druki olejne, > 
ramy i zwierciadła 


można kupić tanio i dobrze tylko bez- 
Res pośrednio w podpisanej fabryce. 


Gustaw Kerstan 
w Wiedniu. IE., Körner- 
gasse Nr. 1. 


Katalogi i cenniki darmo i opłatnie. 
(887-9-16) 


| 


1 
, brunatnym, 
n 
n 


NA WIOSNE I LATO. 
eprzemakalne płaszcze z kapturam 


z najlepszej styryjskiej wełny owczej bez kauczuku, w kolorze szarym 
(704-23 26) 


. złr. 2 c. 50 do sir. 4. 


geh i letnich, materye pakłakowe wedle 
lub w dowolnych gotowych ubraniach za 


. 


skład fabryczny sukna 


J 


| 


ki. 


Modny plaszcz deszczowy dams 


czarnym lub naturalnym. 


a 


lub myśliwski . 
ęzkie 
yryjska marynarka 


Mężykow, havelok lub zarzutka . 


Kompletne ubranie m 


Jupka lub st 


1 
BUS” Nieprzemakalne kapelusze pakłakowe "BE 


dla mężczyzn, kobiet lub dzieci. 


N 


Wszelkie gatunki pakłaków wiosenn 
najświeższego gustu dostarcza na metr 


Płaszcz podróżny z kapturem 
n 


zaliczkg jak najtaniej 


Dr. Hartmanna 


„AUXILIUM: 


najlepszy uznany środek leczniczy przeciw 


| śluzotokowi 
(EE i u mężczyzn 


| i upł kobiet, 
| ściśle a lekarskich aD au > 
E dzony Preparat, leczy bez ee 
| wania, bez bólu i bez nastepnych 
| 3 chorób, świeżo powstałe 
\ Jak bardzo zastarzałe 
a Sruntownie i odpowie- 
dnio szybko. Wyrążnie 
należy żądać Dr. Hartman- 
< na Auxilium. dla mężczyzn 
lub kobiet, które Jest do 
i ; „nabycia wraz z pouczajg, 
8 broszura i biletem upoważniającym do je- 
dmej konsultacyi w zakładzie Dr. Hart- 
A manna, we wszystkich większych aptekach 
A po cenie 2 złr. SO c. 


| Główny skład: W. T'werdy 
E apt., I. Kohlmarkt 11 w Wieduiu. 


4 Uwaga. P. Dr. Hartmann, ordynuje 
od g. 9—2 . od 4-6 w swoim zakładzie, 
gdzie też jak najlepiej wylecza, jak po- 
przednio, wszelkie choroby skórne i 
tajne szczególnie osłabienie mez- 
kie wedle nader uznanej metody, bez na- 
stępnych cierpień, kiłę i wszelkiego ro- 
dzaju wrzody. 0 lekarstwa stara gi 

w sposób bardzo dyskretny. Honoraryum 
skromne. Leczy także listownie. (962-73-) 


w Wiedniu, Stadt, Seilergasse 


Nr. 11. 
Sklad Auxilium w Krakowie 
up. W. Redyka, aptek. 


[1366-3-3) 


W celu obsadzenia posady Se= 
kwestratora przy Zborze izrae- 

: lickim w Krakowie, rozpisuje sie ni- 
niejszem konkurs do Bigo maja 


Ubiegajacy sie o te posade winni 
wnieść własnoręcznie napisaną proś- 
bę do zarządu Zboru izraelickiego 
w terminie wyżej wskazanym i wy- 
kazać się, że władają językiem pol- 
És skim w słowie i piśmie, że nie prze- 
i kroczyli 40 lat życia, tudzież że za- 


Do tej posady przywiązaną jest 
- roczna płaca 300 złr., z funduszu 
A Zboru izraelickiego pobierać się ma- 
jaca, oraz taksy za czynności se- 


Posada sekwestratora zostanie po- 
ruczoną tymczasowo za złożeniem 


JOGGA 


| 


Fabryka we Lwowie, ul. Kopernika 3. Filia w Krakowie, Sukiennice 20, 
pachnace do obuwia, daje piekny polysk, miekezy skóre i chroni od pekania, pudel- 
ko 10 i 20 ct. (1056-5- 


do obuwia i skór, miękczy skórę, czyni jg nieprzemakalną i trwałą, pudełko 50 ct. 1 złr. 


niepleśnieje, nie osadza się, piór nie psuje, jest zawsze czarny i płynny i zupełnie nie- 


Atrament niebieski, fioletowy, zielony, czerwony, flaszeczka po 10 i 15 et. 


WIOOCOCOCOOOOOCIOOKI2O00000000Ś 


CZAS z Niedzieli 27 Maja 1883 


«oS. Ihnatowiez 


NAKŁADEM 


WYRABIA 


z > 2 w Krakowie 
Znakomite ezernidlo glicerynowe 


wyszły: 


A 
: 
: 
Farby do stempli w 


niebieską, fioletową, czerwoną, czarną, flaszeczka po 15 centów. 
Powyższe wyroby zostały wyszczególnione pięcioma medalami zasługi. 


056-5-) 
Smarowidło litewskie 


Atrament czarny kampeszowy 


szkodliwy, flaszeezka po 10, 17, 25, 80 i 50 et. 
tycznej tatrzańskiej. 
sze wydają wyniki. 

Wr. Wenanty Piasecki, 


Godzina jazdy od stacyi Feldbach węgierskiej kolei Zachodniej. 


am, ] Kapiele GLEICHENBERG |, ro ] Dr. Wiktor Żelazowski 


BE | 


Rozpeczecie pory 1 maja. 


astylki Bilinskie 


(bilińskie cukierki na niestrawność) 


okazują się jako wyborny środek w paleniu żołądka, niezytach Zo- 
Tadka, nieregularnem trawieniu wogóle, a w atonii przewodu żołąd- 
kowego i kiszkowego, z powodu siedzącego sposobu życia, są szczególnie 
polecenia godne. (881-5-6) 
Składy we wszystkich handlach wód mineralnych, 
w aptekach i składach towarów aptekarskich. 


Dyrekcya zdrojowa w Bilinie (Czechy). | 


zapłacę temu, kogo po użyciu 


dlach w Galieyi. 


Jana Giinzberga w Gracu (w Styryi). 


Henryk Lanz w Wiedniu, 


DD DR 


VA 


r 
b 


OS 


ADD, 


Zmaozne znizenie ceny. 


KAW 


TII, Hintere Zollamtsstrasse 13 a. WPROST z HAMBURGA 


waniem nieoclone za zaliczkg. 


Poszukuje się zdolnych, rzetelnych ajentów i odprzedających. Weg (1300-2-) 


A 


ZULAWNICA 
w powiecie Nowotarskim (w Galieyi), 


powszechnie znany zakład zdrojowo-kapielo- 
wy. klimatyczny, żetyczny i kumysowy, 


położony w pięknej górskiej okolicy u stóp Pienin, niedaleko brzegów Dunajca, otoczony górami, 
odznaczający się świeżem, czystem górskiem powietrzem, 


z sześciu zdrojami silnej szczawy sodowo-solnej 
i sodowo-Zelazistej, 


zalecany przez najznakomitszych lekarzy krajowych, a po części i zagranicznych, w chorobach 
narzędzi oddechania, trawienia i dróg moczowych, zwłaszcza przy nieżytach krtani, tchawicy, 
oskrzeli, żołądka, jelit, pęcherza, w poczynającej się gruźlicy i suchotach płucnych, długotrwałych 
zapaleniach pluc, rozedmie, wysiękach opłucnej, niemniej w cierpieniach zołzowych, czyli skro- 
fulicznych, blednicy i niedokrewności niższego stopnia, oraz długotrwałych obrzmieniach wątroby 
i śledziony, zwłaszcza pozimnicznych. 


+ 


ean: aan a ea GS aa TYN En Oe E SP 
RCCL Oo COCO OORODOREAS dee OS SA 


Liezne, nie drogie, a porzadnie urzadzone pomieszkania zakladowe i w domach prywat- 
nych właścicieli (około 850 pokoi, nie licząc domów włościańskich), trzy pierwszorzędne restau- 
racye z cukierniami i piekarniami, kilka drugorzędnych, ośmiu lekarzy, z tych pięciu od wielu 
lat stale w Szczawnicy rady lekarskiej udzielają, stała apteka, przyrządy do wdychania powie- 
trza zgęszczonego i rozrzedzonego, oraz leków rozpylanych, mleko, żętyca, kumys, czytelnia cza- 
sopism i wypożyczalnia książek, muzyka miejscowa, zebrania tygodniowe, koncerta, przedstawienia 
teatralne, wycieczki lądem i wodą w urocze Pieniny i inne miejsca pobliskie, pocztą i telegraf 
w miejscu, sklepy zaopatrzone w różne przedmioty, tudzież Atelier fotograficzne 
A. Szuberta z Krakowa. Obecnie na ukończeniu nowy okazały dom gościnny (Cur- 
haus). Komunikacya z Krakowem, a przez ten z innemi miastami calej Europy, ulatwiona za- 
pomoca kolei Zelaznej ‘Tarnowsko - Leluchowskiej, dochodzacej do Starego Sacza, zkad niespelna 
6 mil wybornego gościńca do Szczawnicy. Ze Starego Sączą dalszą drogę ułatwia Wny Zöllner 
Be: prócz tego codziennie przychodzą i odchodzą dyliżanse pocztowe ze Starego Sącza 
i z Krakowa. 


Otwarcie pory zdrojowej d. 20 maja. 


Ceny mieszkań od 20 maja do 20 czerwca o trzecią część zniżone. 


Zamówienia na mieszkania w Zakładzie należy przysyłać pod adresem: „Zarząd Za. 
kładu zdrojowego przez Stary Sacz w Szczawnicy.* 


Wyłączną wysyłkę wód objął Pan Hienryk Mattoni c. k. nadworny dostawca 
w Wiedniu, dokad o takowe, jak równiez do. utrzymujacych sklady udawaé sie należy. — 
W Starym Sączu H. Zöllner, poeztmistrz, — w Krakowie K. Wiszniewski, apteka, 
„pod Gwiazdą“, J. Wentzl, Hawelka, Goldwasser, J. Skaza, — w Tarnowie J. Salomon, — 
w J arostawiu Ludwik Wislocki, — we Lwowie Mikolasch, E. Mendrochowits, Wiktor 
Goldbaum itd, — w Warszawie Dr. F. Heinrich, K. Lilpop, H. Kucharzewski, — w Mi= 
siatynie H. A. Friedmann, — w Brodach M. S. Franzos, — w Wilnie P. Grużewski, 


A, Szerszewski. (1051-3-3) D. FRIEM € WECHSLER’s Kommissions u. Exporthaus, — eS 
ch Wien, Stadt, Graben Nr. $, Eingang Spiegelgasse Nr. 11H 
e E — e Przyjmujemy na komisowa sprzedaż meble z domów o canyon! | 
OO FC SOS SSS eS SESS HS” Prosimy uważać CZACIE na firmę i adres. “Wi Cenniki darmo. 


OSORNO] Nowe Walce. 
KSIEGARNI, S 

3%, WYPOŻYCZALNI NUT MÓZYCZNYĆ 
I EKSPEDYCYI PISM PERYODYCZ. 


S. A. Krzyżanowskiego 


Adam Wroński. Marzenia. 
Walce. Cena 1 złr. (1159-5-5) 


ZAKOPANE. 


Z początkiem maja rozpoczyna sie wiosenn 
okres leczniczy hydro-halio: elektroterapii NE 
nie z gimnastyką leczniczą w tej stacyi klima- 
a Zwraca się uwage intereso- 
wanych, że kuracye wiosenne są i tańsze i pred- 


es m u LJ x 4 
35, Pracownia Kamieniarska 33 
> © 
ui Fabiana Hochsti : 
ja; Fabiana Hochstima ¿: 
BEN. akówi $ : BE 
$g% w Krakowie, przy ulicy św. Gertrudy, TO 
2138 zaopatrzona jest w (697-18-18) 13% 
Sa © 
GE © D) ma Ś 
sd  NAGNOBKE fi 
> . 3 mi 
EPDE z najtrwalszego piaskowca, marmuru lub granitu ch) m 
> B= wykonane, w różnych cenach, począwszy od 20 złr. my 
amb Przyjmuje się również zamówienia wedle nadesta- Nu 
ET nych rysunków na roboty architektoniczne z pias- 0 g 
agar kowca lub wapieńca własnych łomów i na posadzki 3 a 
[1078-6-] BS > różnobarwne marmurowe lub mozaikowe ogniotrwałe. &» 
z e © puto ©. 
ŻE Ceny znacznie zniżone. as 


wiasciciel i kierownik zakladu przyrodoleczni- 
czego na Klemensówce w Zakopanem. 


ordynuje podczas sezonu letniego, jak 


500 dukatow 
KOTHEGO WODY NA ZEBY 


(flaszeczka 35 ct.) kiedykolwiek znowu zę- 
by zabolą lub komu z ust cuchnąć będzie. 
JOH. GEORGE KOTHE, emer. dostawca 
dworu. Mödling pod Wiedniem, willa Kothe. 
Do nabycia we wszystkich er: han- 


rozsyla jak wiadomo w najlepszym gatunku 
Karol Fr. Burghardt w Hamburgu 
w workach po 5 kilo oplatnie z opakowa- 


3 
Mocca praw. arab. b. szlach. 4°/, klg. złr. 0 


Dra Tadeusza Bielińskiego 


koleją Półnoeną trzy godziny od Krakowa oddałony, 


try i Babią górę. 


lecz i w pomieszkaniu chorego. è > 
Restauracya we własnym zarządzie. — Ceny nader umiarkowane. 


czego „Bystra“ obok Bielska. 


BERGERA LEKARSKIE 


51-14-) 


polecone przez słynnych lekarzy, używane bywa prawie w całej Europie z świetnym skutkiem 
przeciw 


wszelkim wyrzutom skórnym 


szezegölniej przeciw przewlekłym liszajom i łupieżom , parchom, świerzbowi i pasożytowym wy- 
rzutom, tudzież przeciw czerwoności nosa, odmrożeniom, poceniu nóg, łupieżowi głowy i brody, 
Bergera maydło smolowsowe zawiera 40% smotowca drewniąaego i wyróżnia sip 
znacznie od wszelkich innych mydeł smołowcowych w handlu. Celem omiaiecia fatsao wa; 


fabryczny. 


Główna rozsytka: aptekarz G. HELL w Opawie. 


Na składzie we wszystkich aptekach monarchii. Gtowmy skład maj 
pp. aptek. W. Redyk, E. Stockmar, E. Radler, K. Wiszniewski; w BOCHNI 


SĄCZU R. Jakubowski i A. Filipek; w ŻYWCU A. Blumenthal; w TARNOWIE J..Reid, E. Rank 
i A. Tenczyn — i prawie wszystkie apteki w Galieyi. (897-14-24) 


|PPOGCOCODOOOOGOCOCOOOOGAOOOGO 


3 KĄPIELE LANDECK 


Zdroje do picia, ZAKŁAD LECZENIA 
ZIMNĄ WODĄ, zakład apenzelskiej żętycy, 
kuracya mleczna, wspaniałe lasy 
szpilkowe. 


w Szlązku 
pruskim. 


Cieplice siarczne 24—16° R., 
kąpiele mineralne, wannowe i łachaniowe, 
natryski wewnętrzne i zewnętrzne, kąpiele 

mułowe. 


1400 stó 
OD WSCHODU i PÓŁNOCY szczególnie odpowiednia przeciw zboczeniom KOBIECEGO 
zdrowia, jak: NIEŻYTOM, CIERPIENIOM NERWOWYM, NIEDOKREWNOŚCI BLE- 
DNICY, NIEPŁODNOŚCI itp., chronicznemu REUMATYZMOWI, GOSCCOWI, PORA- 
ŻENIOM, ogólnemu OSŁABIENIU, NIEDOSTATECZNEMU WYŻYWIENIU. Roczna 
frekwencya gości 5500. Piękne mieszkania, codzień koncerta, teatr, wycieczki w oko- 
lice, stacya kolejowa w Kłodzku (Glatz) i Patschkau. ROZPOCZĘCIE pory 1 maja. 


(1100-2-3) MAGISTRAT. Birke, burmistrz. 


Obwieszczenie. 


Niniejszem rozpoczętą zostaje X. król. węgierska 


państwowa loterya dobroczynna 


której czysty dochód ma mocy Najwyz. rozporządzenia Jego Cesar. 
i Król. Apostolskiej Mości z 2 lipca 1882 r. 

przeznaczonym będzie w 2/8 częściach na korzyść funduszu założonego na wsparcie niezamożnych 

wdów i sieröt po kr. węg. urzednikach, w %, częściach dla „Marien Verein“ w Budapeszcie, w 2), 

|| częściach dla „Towarzystwa szpitala biednych dzieci w Peszcie*, w */, części dla domu ratunkowego 

j|w Budapeszcie, wreszcie w '/¿ części na korzyść mającego stanąć w Nowym Peszcie rolniczego 

zakładu naukowego. DW 
Ogólne wygrane ustanowione na 5331 
wynoszą wedle następnego rozkładu gry 210,000 złr., mianowicie: 


Ciagnienie nastąpi nieodwołalnie 12 czerwca 1883 r. 


UE” Los kosztuje 2 złr. w. a. "BE 


pocztowe i miejsca sprzedaży losów ustanowione we wszystkich miastach i znaczniejszych miejsco- 
wościach. (1217-4-6) 


Budapeszt, 15 kwietnia 1883 r, Kr. weg. dyrekeya-loteryjna. - 


(Za przedruk nieptaci sie.) 


PIERWSZY I NAJWIEKSZY 


dom komisowy i wywozowy 
(ea) 


i ZUPELNYCH URZĄDZEŃ DOMOWYCH 


po największej części pochodzących od y 
gaespluyen Paneta kol gościnnych | 
Umeblowanie do salonów, jadalń, pokoi mezkic udoarów, sypialń, pokol goscinnyo 
i przedpokojów we aceikich możebnych kształtach — ie o bar zo trwała robota 
z pierwszych zakładów — sa wystawione po tanich cenach w. podpisanym domu komiso- — 
wym i wywozowym uporządkowane pokojami. 
Obrazy olejne, francuskie bronzy, jednem słowem wszystkie potrzeby do kompletnego — 
urządzenia mieszkań. (885-14-) 


Zapytania dotyezace zakladu przyjmuje Zarzad zaktadu wodoleczni- 


nad powierzchnią morza, ŁAGODNY klimat górski, zupełna ochroną — : 


Adam von Freyseysen, radca sokcyjny w król. węg. minister. skarbu i dyrektor loteryi _ 


DIMEISÁM TU WÁMOLOUOY wawogdA@ | 


zaklad wodoleczniczy „Bystra“ obok Bielska 


Rzeka, staw i wielka ilość źródeł dostarcza wody zapomocą wodociągów w ca- a 
lym zakładzie rozprowadzonej, co umożliwia leczenie wodą nietylko w łazienkach, 
(1225-6-12) _ 


MYDŁO SMOLOWCOWE | 


należy żądać wyrażnie Bergera mydła smołoweowego i zwrócić uwagę na znany znak © 


Menad bor. k z > 2 
werten Cerica Da RR sh W uporczywych cierpieniach skórnych używane bywa ze skutkiem zamiast mydła smołowcowego 
A WASSAT OLA es Bergera lekar. siarczane mydło smołowcowe d 
Jawa złoto - brun. wyborns = d 3 470 || lecz należy żądać wyraźnie tylko Bergera siarczanego mydła smołowcowego, gdyż zagraniczne i 
Cuba niebiesko ziel. wspan. p p „ 440 naśladowania są wyrobami bez skutku. A ; 
e ; 5 A afryk. Mocca dob. i wyd. „ , „ 3:90 Jako Zagodniejsze zaydło smołowcowe do usunięcia wszelkich mieczystości | 
Mtocarnie parov.e i lokomobile o sile 2 do 8 koni, Santos dobra i mocna » n n» 355 i] eery, przeciw wyrzutom skórnym i na głowie dzieci, jako niezrównane kosmetyczne mydło. 
Małocarnie ręczne i kierątowe wszelakiej Wieki Rio smaczna. . nee 3:25 do eodziemmego myeia i kąpieli służy j 
Machiny do przyrządzenia paszy, trieury i x Herbata w wielkim borze za Y, kilo i 
Najnowsze konstrukcye, uznane systemy, tanie ceny. e Ilustrowane katalogi darmo i opłatnie. ` od złr. 1 do 6. pel ( 4-31-) BERGERA GLICERYNOWE MYDŁO SMOLOWCOWE 


zawieraj. 35%, gliceryny i pachnące. Cena sztuki każdego gatunku 35 e. z broszurą. 


: w KRAKOWIE 

. Reiss; w DEM- - 
BICY F. Herzog; w KENTACH E. Sokalski; w KOLBUSZOWY Fr. Buczek; w MIELCU Pawli- — 
kowski; w PODGÓRZU Skakalski; w RZESZOWIE A. Kalinowski i A. Karpiński; w NOWYM 


„000GOG00000020000000000000048 


1 główna wygrana 70,000 złr. | 3 & m... 3 wygrane po 5,000 razem 15,000 złr. ) „ 

JARI 0500 2 8000 » ES 

4 1 n n 20,000 n ae 3 80 n 7 n 100 » 8.000 y. 3 

À ` 23, E n n » e) n ao 
© ans z'| 220 > „10 250 a „115000 r 

2 5 » po 10,000 20,000 „ I BE © *|5000 » BOL. p 10 , 50,000 , JE 


Losy mają na sprzedaż: dyrekcya loteryjna w Budapeszcie (Peszt, główny urząd clowy, = 
pół piętrze) dokąd należy adresować zamówienia choćby na pojedyncze losy, z załączeniem przy- 
padajacéj należytości; wszystkie urzędy loteryjne, rolne i podatkowe, prawie wszystkie urzędy ; 


mebli u | 


ASP ZES 


POZY 


Zdroje mineralne gleichenberski i Johannisbrunn tudzież wytwory zdrojowe sa do nabycia w roku zeszłym, (1214-4-4) i i 1 Ę 
we mazystkich handlach wód mineralnych, tudzież w dyrekcji zdrojowej W Gleichenberga, Ww Karl badzie otworzyt Z dniem | maja swój sezon letni. ; ER 
dokąd także należy adresować zapytania i zamówienia na mieszkania i powozy. (876-4-6) $ "ES > e Zakład ten w celu leczniczym umyślnie zbudowany, składający się z 40 pokoi 
ESTE" = | Mieszka: Andreasgasse „Wilde Taube“ |mieszkalnych, z sal jadalnych, łazienek itd., wznosi się u stóp gór lasem szpilkowym = 
pokrytych, w dolinie jedynie na południe otwartej, z prześlicznym widokiem na Ta- 


ży: Pa) zę AO a PA 


5 


ee Re GRA 
WZ AO TABY ABAK Eig 


wę 


_ KSIĘGARNIA, SKŁAD, 
WYPOŻYCZALNIA NUT MUZYCZNYCH 
‚I EKSPEDYCYA PISM PERYODYCZN. ; 
-S. A. Krzyżanowskiego 
sa, waKrakowie 

poleca następujące nowosci: 
Barthels, Tydzień Poleski, ustep z życia 
E myśliwskiego na Litwie. 60 ct. 
Barzykowski, Historya powstania listopa- 
_ _ dowego, tom I. Ziri 6. 
pago Perly e autora „Iwara*. Złr.2:50, 
Feldmanowski, Poezye i przekład = 

> a Zir. 1:50. i PRN 

Głębockt. Józef, Wspomnieni j AE 

"= 1831. Ztr. 3: i Won: 
Hajota, Nowelle. Złr. 1:90. 
Kaniecki.K., Szkice i Opowiadania. Zir.3:60 
EL Pomnik A. Mickiewicza, kart- 
AR ka 'z dziejów Poznania. 90 ct. 
Rogosz J. Ostatni Karmazyn. Złr. 2. 
: Teka Nieczui. Złr. 2:75. 
Wysocki W. Laszka. 75 ct. (1374-1-3) || 

rq nalsamipenn_wiein 

W Iwoniczu |Nssor-asanism-ugeny) 
jest dom prywatny do wynaje-|| ñ i Esas aaa: 
‘cia od 4 czerwca. — Adresować do | Aleks. Mañkowskiego [EO EEEE SSIES “ie 


A przez.panów lekarzy wypróbowany środek we i . 


zarządu dóbr w Targowiskach, po-|W wszelkich uporczywych katarach, długotrwa- i a 
un 
Otwarcie sezonu d. | czerwca 1883. 


ezta Miejsce. (1359-1-4) |M łych kaszlach i chrypkach przy zapaleniu ka- 

4 ¥ natu oddechowego (Bronchitis) w rozedmie | 
jj płacowej i w kokluszu. Skuteczność potwier- E 
dzają liczne świadectwa i podziękowania, któ- $ 
re do każdej flaszki sg dołączone. $ 
Główne składy utrzymują pp. aptekarze: M 

„Zakład ten położony o 8 kilometrów od najbliższej stacyi 

kolei Dniestrzańskiej „Drohobycz - Truskawiec“. 
Posiada 15%, solankę i silne siarczane wody do kąpieli; 
słonogorzkie rozwalniające i moczopędne zdroje do picia, boro- 


Skład nasion w Krakowie || 
winę żelazistą i szlam słono siarkowy do kąpieli; aptekę, urząd 


przy ulicy Sławkowskiej L. 10, he 
poleca piękny Koński ząb ze świeżego |||xankiem; we Lwowie K. Maolsch; w 
pocztowy i telegraficzny. (1369-1-8) 
Nowo zbudowane łazienki o 60 gabinetach urządzone są 


transportu, oryginalną francuską | | Czerniowcach W. Beldowiez; w Warszawie p 
lucerne, buraki pastewne, ol-} ig H: Kucharzewski; w Wilnie P. Grużewski; © 

z wszelką wytwornością, jak również nowo urządzona wziewal- 
nia pary słonej i wyciągu igliwia; leczenie elektryczne. 


brzymią marchew, turmi 1% w Wiedniu: J. Weiss, Tuchlauben 27; w Ber- Y 
rygin Sa e angl akie E | nie Fr. Eder; oraz do nabycia w Galicyi pra- i 
Nowe i wygodnie urządzone pomieszkania z usługą, kilka 
restauracyj i cukiernia, nowy bilard, fortepian, dobra kapela 


BICIA POKOJOWE 
i delioracye 


A z pierwszorzednych fabryk zagrani- 
cznych i krajowych, w najnowszym 
guście i w cenie od #8 ct. wzwyż ; 
również polecamy |. 


sztukaterye pokojowe 
i story do okien 


Słownik geograficzny 


Królestwa Polskiego i innych krajów słowiańskich 


R „. ._ „Pod Redakeys: f 
Filipa: Sulimierskiego, Bronisława Chlebowskiego 
RARA ie oklejani ua) e, REG Wład sława Walewskiego: i i 
oraz pod anie bardzo umia kowa | UY WyZaezaym nakładem Władysława WALEWSKIEGO 
nej, ręcząc za czyste wykonanie. | PR wychodzi w Warszawie Od r. 1880, co miesiąc zeszytami po 5 ar. druku; 
SEE Na prowincyę posyłamy wzo-\ PR 12 zeszytów składa I tom. i 
ry obić odwrotną pocztą. [1198-11-] | pay Cena zeszytu: w-rublach 50 kop.: w w. 8. 
NAJWIĘKSZY SKŁAD FABRYCZNY żab, tomu: ala 6 ra; w w. g. złr. 7:50; w markach 12 m. 60. 
+ W O ena z przesyłk u jeg: lach 60 kop.; 
troba | MOZA a ee aan TETA M 
W HMRAMOWIHIE. Cena t Dia: Par AU Sa: 5 
Potrzebujemy mtodego subjekta do handlu. opiu cPoftomadkąc m ratlach 7 78 >20. pl, WW ae 


= 
Zub” 


RCA 


65 cnt.; w markach 1 m. 5f. 


EN 
AR; 


& Vogler w Pradze. 


w markach 15 marek. 
Oprawa tomu rs. I. : 
Administracya Słownika i adres do przesyłania pieniędzy, 
artyknłów. 


JULIUS 


reklam, także 144 
(921 487 gy 


W í W KRAKOWIE. 


utrzymuje na składzie 


ezysto woskowe 


jakoteż i 


z najlepszych fabryk. 


Í 


PP. 
: Do pana Dra J. G. Poppa 


[1304-4-4] 


pölkryte Powozy i karetka, 
jednokonne, używane, lecz w do- 
brym stanie, są tanio do sprzeda- 


+3 wykształcony w swoim zawodzie, | 

59 dobry myśliwy, liczący 30 lat, z p 
X po niemiecku, rumuńsku i trochę po cze- 
sku, poszukuje posady jako le= 
$niezy lub starszy leśniczy z do- 
chodem 1000 złr. Łaskawe oferty przyj- 
muja pod lit. £. A. 123 Haasenstein 
(1250-3-3) 


| Parasolki 


A i en-tout-cas angielskie, świeże 
i najmodniejsze — poleca (1042-10-) 


; Wilhelm Fenz 


Jan Janiga 
w Krakowie, Rynek główny, 


świece kościelne 


zaprzysiężonej fabryki 
Reali i Garazziw Wenecyt, 


świece stearynowe 


Ceny fabryczne. 


KSIĘGARNIA, 
SKŁAD I WYPOŻYCZALNIA 
NUT MUZYCZNYCH 
S. A. Krzyżanowskiego 
w Krakowie, s > 
poleca wielki wybór książek na 
remie ozdobnie oprawnych, z na- 
pisem złoconym „Nagroda pil- 
mości w cenie od 20 ct. 1 wyżej 
oraz obrazki na setki od 30 ct. 
wyżej. (1314 2-5) 


K zj wie w każdej aptece na prowineyi. (1177 2-) $ 
trawy, warzywa i kwiaty. : st = a s = = _ 
i wiele urzadzonych ulepszen. 


3 aa znana herbata chin-| _ 
ska po zwykłych cenach, W S ° 
| zczawnicy 
Lekarz zdrojowy Dr. Zygmunt Rieger, radca zdrowia. 
Zamówienia na pomieszkania i powozy do stacyi kolejowej 


Br. oraz _  (1860-1-5) 
oryginalne wina białe i czerwone|domek składający się z 7 pokoików, 
kuchenki i piwniczki, urządzony wygo- 
„Drohobycz“ lub „Drohobycz - Truskawiec” przyjmuje przy do- 
łączeniu zadatku Zarzad zdrojowy. 


S. Thadée & Comp. w Bordeaux. | ku 
dnie, jest na czas pory kapielowej b. r. 
Wład. Radziejewski. 


do wynajęcia. O bliższych warunkach do- 
wiedzieć się można w aptece W. Redyka 
w Krakowie. (1043-5-5) 

Chorzy posiadający świadectwo ubóstwa, potwierdzone przez c. k. Sta- 

rostwo, korzystać będą mogli z uwolnienia od opłaty taksy i tańszych ką- 

pieli, tylko w porze od 1 do końca czerwca i od 15 sierpnia do 15 września. 


F | 
EjFGE5FSESESEGCSESESEESESEGCZESEGESESEŚ 


-c k. dentysty nadwornego w Wiedniu. 


Wskutók użycia Pańskiej wody anatery- 
nowej do ust, przekonałem się o wybornem 
tejże działaniu na dziąsła i zęby; z tego powodu 
czuję sie być spowodowanym. aby się cierpiącej 
przysłużyć ludzkości, tę wodę do ust każdemu 
jak najlepiej polecić. -~ (620-1-2) 

Wiedeń. 


W pierwszej przy kolei Zachodniej 20 minut 
od Wiednia odległej 


wodoletanicy i pensjonacie 


JÓZEFA RAFTE 
w Ober- Weidlingau. 


urządzonej z wszelką wygodą, można mieć prócz 
pojedynczych pokoi dla gości kąpielowych jako- 
też pensyonaryuszów, również mieszkania rodzinne 
w obok położonych domach. 

Objaśnienia i prospekta w zakładzie lub w Wie- 
dniu u właściciela, Mariahilferstrasse 120, i u kieru- 
jącego lekarza Dr. A. von Hebentanz, e. k. fizyka 
powiatowego I. Bez am Peter Nr. 7 od 2 3 godziny. 
Począwszy od 15 września także kura- 
cya winogronowa. (1317-4 6) 


dla koni i bydła. 


Landgraf Fürstenberg, 


e. k. jenerał kawaleryi itd. 


Składy moich preparatów utrzymują w KRA- 
KOWIE pp. W. Redyk apt., F. Sobierajski apt., 
A. Siedlecki apt., bracia Baruch, K. Wiszniewski 
apt., J. Zaplatalski, W. Fenz, E. Stockmar apt. 
J. Trauczyński apt. „pod Korong“, J. Dylski apt., 
E. Radler apt., H. Markiewicz apt., J. Nowakow- 
ska, Sukiennice Nr. 29; tudzież wszyscy apteka- 
_ rze, handle parfumeryj i galanteryjne obwodu 
__ Krakowskiego, Galisyi i Bukowiny. 


ara tora wina 


sesos 


dobrze i świeżo wyglądają. 


6 paczek odpewiedni rabat. 


tm 


caci. 


1 LINA EAEE TONA MUA: 


Salami i sér 


rozsyla pray zakupnie 5 kilo 
opłatnie do wszystkich sta- 


rs pra 


en 


CREAR MAMA ARTE rca 


el , t AR. te qe . 
uw Elunbethane Woda tualetowa.... Matmazya kielisz. ¥/,, litra 33 e., but złr. 2:38. Alicante kielisz. '/,, litra 19'0,, but. złr. 1:40. 


Puder ryZ0Wy.+...«... à TIXKORA A 

Kosmetyk.: erve... A UEKORA 

87, boulevard de Strasbourg, 87. 
DEE ONCE DETLEF TER 
[266-15-| 


Sprzedaz sera 
- Sérownia deserowa w Solinie poleca na- 
stępne gatunki sćrów: Imperial, sór szwaj- 
carski, Romadour, Fromage de Brie, bryn- 
dze, sér neufchatelski, sér do wina, na 
- sposób Hagenberskiego, eidamski, camem- } _ 
bert i limburski. (1358-1-3) | FE 


Billigsta Caffe -Bezugequelle! . (1118-3-12) 
Concurenz gegen Hamburg & Triest! CESE : 
C fi versendet :n Paqueten zu 4%/, k” 
a ee Netto Inhalt gegen Nachnah- 
me — verzollt und franco nach jeder Post 
station in ganz Osterreich, (1280-3 10) 


Najtańsze żródło sprowadzenia kawy. 
Konkurencya wobec Hamburga i Tryestu. 
Kaw rozsylam „w paczkach po 43/, k° 

e netto za zaliczką. z ocle- 
miem i opfatnie w całej Austryi, 
za i kilo netto 


TE, 


Campos reinschmeckend . 


Przy zakupnie 50 ko znacznie taniej. Proszę po- ES SAN 
Bitte meine Preise mit den Hamburgern und 


równać moje ceny % hamburskiemi i tryesteńskie- i 
mi — do hambur. trzeba doliczyć 48 c. za cło na 1 k°| Triestern zu vergleichen und bei den Hamburgern 
J Chotovinsk handel dowozowy kawy, pr. 1 Ko - 48 ct. an Zoll zuzurechen. 

= y, herbaty i rumu w LU-| J. Ohotovinski, Caffee, Thee & Rum Import: 
TOMIERZYCACH, w Czechach. Geschäft ın Leitmeritz in Böhmen. 


dwupietrowa. przy ul. Grodzkiejjwszeikiej wilgoci. Skład materyj pokojowych 
pig 1 REZY: ` J chodników, podkładów pod dłhywalnie Winajróż 


z pod Nr. 36, jest 2 wolnej reki do maitszych wzorach. (879-9-13) 
sprzedania. — Blizsza wiadomość u| Fr, €. Colimann's Nachf. (A. Beichte) 
właściciela. (1305-3-8): -= w Wiedniu, I, Johannesgasse 25. 


lıby zezerniat. 


Ecke der Postgasse. 


Kredytowe__._- . 


Czcionkami „Drukarni „Czasu.“ 


Dla ekonomów niezbednie ‚potrzebny 


|, PROSZEK HOLENDERSKI|w 


Ten Proszek ochrania bydło i konie od wszel- 
(kich zarażliwych chorób, kaszlu, gruźlicy i zoł- 
zów u koni itd; usuwa takowe, z powodu swych 
części składowych, zawierających także pierwiast- 
ki krew czyszczące w zarodku. Wzmacnia trawie- 
nie i pomnaża chęć do jadła, wskutek czego bydło 
i konie przy codziennem użyciu tego proszku 


Cena większego pakietu 40 ot. Przy odbiorze 


Główny skład przesyłki w aptece Fran- 
eiszka Schneidra w Wilamowi- 
(1234-3 ) 

Skład we LWOWIE u MIKOLASCHA aptek., 
w SZCZUCINIE u M. MASŁOWSKIEGO aptek. 


| dieses Lasters leidet, seine anfrichtigen Beteh- 


= Pomada ..... Masses. AFEKOMA E ¡8 Angielskie wyskoki i dobry Cognac, Bordeaux i prawdz. francuski szampan, nieoclone andgheli eS 
í . f is Pa tuzin butelek zir. 24:50, oclone w butelkach tylko po złe. 3:60, Cenniki darmo i opłatnie. y Al ne senda glich Tausende vom SOI 
Olejek ....... 44010000, A LEMORA E |  (1392-1-) The London Bodega Comp. Tode. Zu beziehen durch G. Pónicke's Schul- 


fi buchandlung in Leipzig, s«wie durch jede‘ 
| Buchhandlung. In Krakau vorräthig in der 
| Buchhandlung von J. M. Himmelblau. i 


Pancerne łańcuszki do zegarków KOC 
których trudno nh a J 0 Z E F 


prawdz. złota; z 5 lot- 


sca M r Menado pół brunatna. . : . . + zir. 1:40 . Ko. Netto niem poreczeniem, prawdz 

‚0 łaskawe zamówienia uprasza | e ‘ rade: blada RT RYGA „ 155 | Menado o na pts GOS złr. w Gantt ne: 
Alojzy Hampel, fabrykant sérow y : SC Ceylon perłowa najlep. . . . - . „ 190| 4». echt, blass... . - A M Oryginal. wiedeński 
w Solinie pod Ustrzykami. l A : sun en silng. . « « - „ 150] Ceylon Perl allerfeinst . + + * +» » ee poner, 
scat awa złoto ë O eine 4 i ATADO z patent. obrącz i haczy- 
IRRE WRITE BU) kobier Ge korkowe. 5 ilkia istá białą ... 3 y 100 gopa Sipak E ie ARENA E x kiem zł. 3. Damsk. Kanak a óć 
KAMIENIC A Bardzo trwałe nakrycie na podłogę, bez kurzu, | Domingo czystą i silną . „ 1:26] „ grossbohnig weiss . +. » o a dny z frendzla zł. 8-50. Łańcuszki z walco- 
i niezbędne dla will, dosko: ochrona przeciw | Campos smaczn 1:10 | Domingo rein und kräftig. « - +. n jwanego złota, wierne kopie prawdz. 


złotych łańcuszków po 4, 5, 6.8 zł. Wale 
żytość potrójmą za łańcuszek zwracam, jeże- 
(922-7-8) | Kosiarki i i zetrząsacze siana, | 

Wysyłka za gotówkę lub za zaliczką. sę granie done BYM $ 
M. Munk jr., w Wiedniu, I, Wollzeile 35. 
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w Krakowie, Rynek, Sukiennice L. 19, 
AAA AAA 
Dr. E. Brühl 


Bioracym 2 prowineyi naraz za 
5 złr. odsyła sig franco. 
nadszedł i Er 
wielki wybór kapeluszy damskich 
letnich oraz piór i kwiatów 
paryskich 
po cenach bardzo przystępnych. 
Magazyn pizyjmuje do swej pracowni sus 
knie do roboty i zamówienia na 
STYRYJSKIEJ | 
świeżej krowianki 
również wiedeńskiej z zakładn 
Maurycego Haya 
dostać można ' ) 
w aptece „pod Gwiazdą“ 
Konstantego Wiszniewskiego 
ordynuje, jak w latach ubiegłych, 
Gleichenbergu 
Villa Possenhofen 6 
[1197-4-6] 
) SESBSRSRSEEESESPSESESESESESESESESESAY 
Zakład wodoleczniczy 
„HELENENTHAL" 


E Do Magazynu 

| are wyprawy ślubne. (1144-9-16) 

w Krakowie.przy ulicy Floryańskiej. 
w Badem pod Wiedniem. 


ALEKSANDRY ZAMOYSKIEJ 
Vie anatanasssanasasesaranasasasases 
(1046 6 ) 
Pensyonat Sacher. 
Szwedzka gimnastyka leczni- 
cza, gniecenie ciała, elektry- 


or 


Kierownik lekarski: Dr Podzahradsky. | 


' owada eyj pocztowych: . PA ne nn | 
oo saamin, A N long te NOWY WYNALAZEK Paneth zzz SER Pilz LEIA TRETEN cznosé, kuracye dyetełyczne, 
3 ak E A ; : ET A $ 110 EDS en : HISZPANSKA WINIARNIA a Ya kuracya winogranowa. 
_„ Echwąrzenberski . + « + «toy » — 65 P ARF" i RCA = - : "RAM in Wa rer C alz Wspaniałe położenie w Helenenthal, bezpo- 
bryndza liptowska 2)... .1 yn —65 D. x w Wiedniu, Kárnihnerstr. 14, naprzeciw Weihburggasse. 9; Ej średaie połączenie tramwajem z dworcem 
Neufchatelski. +... 1. koszyk .12 zd, i nie I + AD ae w Rosa a pee Ras! kiel aa io litra 21 e. do 50 e., Ń ftir die ungliteylichen Opfer der Selbst- ko'ei w Baden, bardzo wielki komfort, or 
Bro a ee 1 ry 1%. ilo 1: i ! a ZAW, o zir. Di. a X Be | ph » 5 q kie ceny. Bliższe w jaśnien'e i rospekta 
BD wien. Must Kwareli b snntanyeh " ED. PIWAU Sherry Kilarak Stee 15 6047, batalia ate 112 | POMeetemme, (Omanie) ved eS 
cena ze skrzynką . tf 2 «+ |» B= s 5 Madeira , it sy en EIN ie D R El S b Zn w Wiodniu, IX , Uniwersitiitsstr. 
© oliwa z Aix najlep. w blaszankach 4k.) 480] | mtyato na Marsala. 2, m 5 9 20 i oder 5 DrRełau's Selbstbewahrung. NS Nr- 2, oa soaz. 3—2. (1101-11-20) CJ 
najtaniej, za zaliezkg firma herschaftl. Häse- INNERE VCH 2 fen piate Malaga » 8 2 » n 181 o A yes” Otwarcie | maja. BM ! 
amd Salami-Niederlage, Wien, ®ttak- |: | Fssencya dla chustek... 3 !IXORA E art USZD. w non » AS, 38 f 80 Aufl. Mit 27 Abbild. Preis 2 fl. Lese Ja. 
(1391-1-3) „.ĄTEXOBRA E TOPY, Ak des Jado, der an den schrecklichen Folgen 


Gon asasaqasznasasanesasesasesesesene 
ARGE ĄC EC 


I ei 


| 


lil. hintere Zollamtsstrasse Nr. 13 
w Wiedniu 
dostareza punktualnie po najtahezych 
cenach 


. th | 
stalowe pługi Rajol 
1 odznaka państwowa w Lundenburgu | 
Pracnera wydobywacze buraków po 20 zir. | 
Patentowe elewatory słomy po 350 złr. 
sieczkarnie, triery, orygin. ameryk. motory wia- 


traki i t. p. i t. p. 
Katalog opłatnie i darmo. (778-15-18) 


